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Wyboru do Senatu
Zacięta walka o kandydatów

Warszawa, 19. 5. Tel. wl.
Wbrew przypuszczeniom, że przy wy 

borach do Senatu upatrzone zgóry kan­
dydatury szybko uzyskają zatwierdzenie 
wyborców, okazało się, że przynajmniej 
w niektórych komisjach rozegraia się 
walka o kandydatów. M. in. była tak w 
Warszawie, gdzie zgromadzenie rozpo­
częło się o godz. 10,30 ,a zakończyło o 
godz. 5-ej popołudniu.

Wybory senatorów miasta Warsza­
wy odbywały się w wielkiej sali Rady 
Miejskiej. Zebrało się 231 wyborców, 
brakowało tylko jednego, który nadesła’ 
usprawiedliwienie listowne. Przewodmi-

Warszawa. k>. 9- Tel. wt-
24 państwa europejskie przyobiecały 

Aeroklubowi Rzeczypospolitej v moc prry 
organizowaniu międzynarodowych zawodów 
balonowych o puhar Gordon Henrietta.

Pierwszy raz eawody te zzorgarizowi no 
w roku 1906 w Ameryce, gdzie wydawca 
dziennika „Chicago Tribune“. Gordon Bennett 
wuraował puhar dla załogi balonu wolnego, 
kul'stego. który przebędzie największą od­
ległość z miejsca wspólnego startu.

Puhar przechodził na własność państwa, 
którego lotnicy zdobyli go trzykrotnie Roz­
grywki trwały poza latami wojny, do roku 
1925 kiedy to Belgja zaflbvla cenną nagro­
dę ostatecznie, dzięki zwycięstwom swego 
słynnego pilota De.nuytera. Aeroklub belgij- 
sk. ufundował wówczas drugi puhar. o który 
walczono cztery lata- Zwyciężyli Ameryka­
nie.

W roku lv29 Henryk Ford ufundował trze­
ci puhar. a w roku 1932 Amerykanie zdobyli 
go znowu na własność. Komitet wystawy 
światowej w Chicago ufundował czwarty 
skolei puhar, który zdobyli no raz piec vszy 
nasi lotn'cy Hynek i Burzyński. Pobili oni 
najbliższych zawodników o setki kil°metiów
1 wylądowali w dzlew'czej puszczy kanadyj­
skie]- W ciągu tygodnia przedzierali się przez 
gęstwiny, mając za całe pożywienie kilka po­
marańcz.

W zeszłym roku Aeroklub Rzeczypospoli­
tej. w którego barwach startowali zwycięzcy 
kap tanowie Hynek i Burzyński, zorganizo­
wał lot o puhar Gordon Bennetta do którego 
Polska wystawiła trzy załóg: Zdoby*y one 
pierwsze, drugie ) czwarte miel sec. Wiatry 
wały wówczas w kierunkach wschodnich i 
północno-wschodnich, a piloci kierowali ba­
lonami tak. że leciały one szerokim wachla­
rzem Godzi się zaznaczyć, że zarówno wśród 
lotników, kierujących się na wschód, jak I 
tych. którzy wybrali wiatry hardziej północ­
ne. pierwsze miejsca zóobyli Polacy.

Jest to bezsprzecznie zasługa znakomitego 
sprzętu, wyprodukowanego w warsztatach 
wojskowych w Jabłonnie Leg jonowej i wy­
szkolenia naszych oficerów-

W roku bieżącym bierze udział w zawo­
dach 13 balonów, a miano-.vic.e: „Bruselles“ 
(Belgja), G. S. Navy (St Zjedn). D-Alfred 
Ii.ldebrandt (Niemcy). Maurice» Mallet (Fran­
cja) Zurich III (Szwajcarja). z "ruń (Holan- 
dia) Sp—ads Kościuszkę 'Polska). Betglca 
(Belgja) 1>—Erich Bek» (N etrev). I.errälne 
f Franc ja). Sp—ai.a Warszawa II (Polska). 
U—Deutschland (Niemcy), Sp—a,my Polo­
nia II (Polska).

Start do zawodów o puhar Goraon Ben­
netta był punktem kulminacyjnym dwudnio­
wego wielkiego meetingu lotniczego, jaki 
zorganizowano w Warszawie w ï°b°te i nie­
dzielę.

Demonstrowano najnowsze typy polskich 
aparatów lotniczych, motorowych i szybow­
ców. akrobację szybowcową, skoki lotników, 
umocowanych do małych baloników, równo­
ważących ich ciężar (jumping) itd.

W niedziele o godz 16-tej lotnisko muk'^ 
towskie zapełniło wiele tysięcy 1 idzi- — W 
gleb! przygotowano balony, mające wystar­
tować d3 gigantycznego lotu. Napełniano je 
gazem już od /ana- Oddz alv wojskowe peł­
niły służbę techniczną przy starcie. Każdy z

czył sędzia Sądu Najwyższego Rzymow­
ski. Zgófą godzinę trwał wybór 15 
członków komisji głównej, której Zada­
niem bvłc ustalenie kandydatów. W skład 
komisji weszli m. in. b. minister Skarbu 
Igr.,acy Matuszewski, b. minister Komuni­
kacji Kühn i szef sztabu głównego gen. 
StachLwicz. Komisja po naradzie za­
proponowała następujące kandydatury:

Ministra Spraw Zagranicznych Józefa 
Becka, gen. Aleksandra Sikorskiego, prof. 
Wacława Makowskiego, pik. Stefana 
Bąbkowskiego, kupca Stefana Bruna, p. 
Annę Pohoską. Ponadto w komisji prze­
prowadzono siódmą kandydaturę pref.

balonów, gdy nadeszła chwila startu, ciągnio­
ny byl p~zez pluton żołnierzy na środek lot­
niska, gdzie na rozkaz komenderującego ofi­
cera: „Puszczaj!“ uwalniano balon z uwięzi 
i wielka kula wznosiła się sz\bko w górę. 
Szybkość wznoszeń a się regulowali piloci, 
wysypując szuflami piasek balastowy. W 
chwili startu rozwiązywano sznur, którym 
ptzewiązaiiy byl t. zw. apeudyks. czyli rę­
kaw, którym doprawadzanu gaz do wnętrza 
balonów. Gdyby spendyks bvł przewiązany 
to ga-z. rozszerzający się w górn,ch rejonach 
atmosfery, mógłby spowodować pęknięcie 
halonu.

W chwili startu każdego pierwszego ha­
lonu poszczególnego państwa. biorącego 
Md’ al w konk*trsie. orkiestra grała hymn na­
rodowy.

Balomy startowały w odstępach 5-minu­
towych. Balony polskie miały tę sprzyjającą 
okoliczność, że startowały stosunkowo póź­
no. Ma to znaczenie o tyle. że każda gadzina 
przed wieczorem jest dla lotnika niezwykle 
cenna, gdyż słońce ogrzewa pow.erzchnię ba­
tonu i gaz, rozszerzający się pOjj wpływem 
ciepła uchodzi przez apendyks. O zmroku ro­
bi się ehlodi o i baiop, utraciwszy przez ope­
rację słoneczną trochę gazu. traci wysokość, 
lub musi wyzbywać się balastu, przez co tra­
ci szanse dalekiego lotu.

Przed lotem piloci badali długo komunika­
ty meteorologicznee z ostatn.ego tygodnia i 
mapy synoptyczne, dostarczane przez P1M. 
Aczkolwiek kierunek ruchu wielkich mas po ■ 
wietrzą jest zasadniczo jeden, to jednak prą­
dy na różnych wysokościach sa rozmaite i 
powodują, że już z lotnska widziano, te ba­
lony lecą wachlarzem. Który będzie tern szer­
szy, im dale] balony będą, od macierzystego 
lotriska.

Lotnicy przygotowali się na trzydniowy 
pobyt w przestworzach. W każdej gondoli 
umieszczono zapasy żywności, termosy z go­
rącą kawą i herbata* gumę d-o żucia w za-

Mieczysłcwa Michałowicza. Fozatem 
kandydatów zgłosiły grupy Po 20 osób. 
Byli to Jułjan Dreszer, adwokat Tadeusz 
Grunwald, dyrektor Funduszu Pracy Jan 
Lewandowski, oraz dyrektor w Central­
nych Warsztatach Samochodowych w 
Warszawie Lutze-Bihrke. Zgóry wiado­
mo bytc, że wybrani będą bez żadnych 
wątpliwości płk. Beck i gen. Osiński, co 
do innych kandydatur wyrażano rozmai­
te wątpliwości. W pierwszem głosowa­
niu większość uzyskało p;ęciu kandyda­
tów, Beck, Makowski, Osiński. Michało­
wicz, Dąnkowski. W głosowaniu pomię-

stępstwie nap erosów (w obawie przed wy­
buchem gazu). Każdy balon zaopatrzony jest 
w radioodbiornik, celem orientowania się o 
warunkach meteorologicznych, panujących 
nać catym kontynentem. Polskie Radie na­
dawać będzie kilka razy na dobę specjalne 
komunikaty meteorologiczne dla lotników.

Warszawa, 15. 9. Tel. wł.
Na niedzielne zawody o puhar Gordon-Ben- 

netta przyjechało z całej Polski 7-mi pociągami 
T 1.51)0 osób. Z BerEiia przybyłe 700 Niem­
ców. Napełnianie batonów g&zen i-uzipoczęto 
się j uż o godz. 6 ramo. Pop ołud ni u przy ce- 
do\i nie pięknej pogodzie na .otnisku zebrało 
się zgórą 50.000 widzów, a udział publiczności 
wraz z *a Hóra obserwowała wzloty balonowe 

okolic i oia Mokotowskiego, obliczają na 120 
tysięcy ludzi. O godz. 3,40 przybył P. Prezy 
dent R. P., a o godz. 4,?0 nastą* ito uroczyste 
otwarcie zawodów w obecności zastępującego 
ministra Komunikacji, wiceministra Bobkow­
skiego.

Pierwszy startował batom „Bruxelle”, które­
go pilot wygłosu po francuski: przemówienie, 

akoriczone okrzykiem ,Ntecli żyj Folska”. 
Drugi startowa! balon amerykański, o godz. 
4,24 niemiecki „Flildetrar.dt”, dalej baio fran­
cuski, piąty szwajcarski „Zurich o 4,52 „To­
ruń”, s-ódmy wystartował „Kościuszko z ka­
pitanem rlynkieo Balon „Kościuszko” odno­
wiony przedstawia się wspaniale. Dół pozo­
stał 9tary, natomiast góra jest zrobiona z no­
wej tkaniny, takiej samei, z j; kiej będzie wy­
konany brlon dla prof. Piccarda.. Skolei star­
towały balony polski „Warszawa", nie­
miecki „Deutschland”, a o godz. 5,20 ostat­
ni wystartował balon „Polonia”. Przed rozpo­
częciem lotu wyleciały małe batoniki „Gopło” 
i Syrena” z aparatami radjowemi i „Legjono­
wo” z pocztą balonową. Na całej drodze, aż 
prawie po Moskwę, panują wiatr, wschodnie, 
do wysokość' 1.500 m, powyżej 1.500 m wiatr 
zmienia nieco kierunek na pótoocno-wschodni. 
Szybkość wiatru popołudniu była 40 km na go- 
dz..nę, a w miarę wznoszenia się batonów do­
chodziła Jo 60 km na godzinę.

dzy Lewandowskim a Dreszerem, więk­
szość uzyskał Leweidowcki.

YV województwie warszawskiem wy­
brany został minister Sprawiedliwości 
Michałowski, rolnik Siemiątkowski, ks. 
Janusz Radziwiłł i pani Władysława Ma- 
oieszyna, oraz Michałowicz, b. prezes 
klubu parlamentarnego Stronnictwa Lu­
dowego, który, jak wiadomo, wraz ze 
swoja grupa stronnictwo to opuścił.

Warszawa, 15 9. PAT.
Dotychczas otrzymaliśmy wyniki z następu­

jących miasta wojewódzkich :
W Łodzi: 1. gem. Andrzej Gafica lat 62,

gem. brygady w sitanie spoczynku; 2. Stanisław 
Mańkow ski, lat 59, rolnik; 3. M. Malinowski 
(Wojtek),, lat 59; 4. Aleksander Heyman Ja­
rocki, przemysłowiec, lat 49; 5. Franciszek
Piórka, lat 41 rołniik. Na zastępców glosowa­
nie jeszcze niedokończone.

W Wilnie wybrało kolegium następujących 
senatorów. 1. Aleksander Prystor; 2. Tadeusz 
Młodkowski; 3. Aaam Piłsud Id. wiceprezydent 
miasta Wilma.

We Lwowie: 1. «'.ieksamde Doinaszewicz, 
b. poseł, lekarz we Lwowie; 2. Włodzimierz 
De ykiewicz, ławnik m. Lwowa; 3. gen. bry­
gady Popowicz, dowódca O. K. Lwów; 4. Woj- 
c iech Głuchowski, rolnik; 5. prof. dr. Leon 
Kozłowski, o. premjer; 6. Władysław Pulnaro- 
wicz, b. poseł.

W Lublinie: 1. Dr. prof. Ehrenkreuz; 2. Ja­
roszewicz, działać*, spolecanv; 3. F. Lechnicki, 
rolnik; 4. Z. Modi -^cki lekarz. Zastępcy.
1. Stefan Letok sędzi,, lat 50; 2, Józef Czer­
wiński, inżyrn er; 3 Liszkowski, w-cepre/ydeut 
m. Lublina; 4. j. Kobiałko, urzędnik.

Województwo Wołyńsk5e: 1. J. Jędrzeje-
wir» b. premjer; 2 M. Masłów, b. senato , 
lat 55; 3. Anton* Staniewicz, b. senator, ad­
wokat, lat 53; 4. Tadeusz Dworakowski, * 1 se­
nator, rolmiik, lat 54. Zastępcy: 1. Józef śle>
szyiiski, urzędnik w stanie spoczynku ; 2. JJkÓb 
Byc/Jkowsk.i, dyrektor gimnazjum ukraińskiego 
w Równem: 3. Joacmm WotoszyncwSki, pre­
zes Związku Spółdzielczego „Hurt”; 4. Stam«- 
sla— Starczewski.

Tarnopol: 1. A. Maruszewsnj. wojewoda;
2. .Stanislav Siedlecki, inżynier, lat 58; 3. Łucki,
działacz społeczny, lał 48. Zastępcy: 1. W.
Puchała, burmistrz m. Trębowk; 2. Stanisław 
Kozłowski rolnik; 3. M. Malick1, rolnk.

Stanisławów : 1. Gen. ar. Ferdynand Za­
rzycki; 2. ks. kanonik R. Łobodycz, lat 44. 
Zastępcy: 1. Antoni Jakubowicz, rolnik; 2. M. 
Liczkowski, rolnik.

Nowogródek: 1. Władysław Haiski, rotoik- 
osadmiik, lat 41; 2. Koinstanity Rduftowsld, rol- 
mitk, b. senator, zamieszkały w Cz< rnihowK Gór­
nym, lat 55. Zastępcy: 1. Jozef Geibha/4
Dąbroe-skt, nadtleśny lasów państwowych, łat 
48; 2. Stanisław Tomaszewski rohiik-osadniik, 
lat 44

Białystok: 1. L. Ryszka, rolnik; 2. R. Terli­
kowski, b. poseł, adwokat z Grodna; 3. Kazi- • 
mierz Bisping, rolnik.

Kielce: 1. Jerzy Barański, nauczyciel, lat 51 
z Warszawy; 2. Jagrym-Maleszewski, pułkow­
nik, lat 56; 3. Roman Holtw'cki, urzędnik ze 
Sosnowca, lat 48; 4. Stefan Rydel, rolnik, lat 
43;' 5. Zygmunt Leszczyński, 'otoilk, lat 69;
6. Dominik Zbierski, lat 45, nauczyciel. Zastęp­
cy : 1. Wiktor Gostewsk, lekarŁ, lat 46 ze Sos- 
nigmsca; 2. Albin Lachowski, rolnik, lat 49;
3. Bohdan Gliński, lekarz, lat 49 z Opatowa;
4. Jan Figiel, nauczycie1, lat 43; 5. Zygmunt
Klonowski, inżyniier-chetmók, lat 52; 6. Adolf
Steunnaegen, "olmd,

Toruń: 1. Konstanty Szybowsid, działacz
społeczmy ; 2. Stanisław Tor, prezes Izby
Przem.-Handl. w Gdyni. Zastępcy: 1. Tadeusz 
Selb, mspektior szkolmy z Torunia; 2. Sarożvń- 
sfci.

Pińsk (Woj. Poleskie): 1. Piotr Olewiński,
urzędnik z mdiniistersitwa Kolna etwa, lat 41; 2.
ppłk. Józef T aube, lat 42. Zastępcy: Ludwik 
Skibiński, major i Stanisław Wańkowicz, rolnik.

Kraków, 15. 9. Teł. wl.
Wybory senatorów w Krakowi« prze­

prowadzone byly pod wpływem sfer le­
gionowych, które zgłosiły odnośne wnio­
ski. W zebraniu zmajoryzowanem obja* 
wMo się z tego powodu znaczne niezado­
wolenie, zwłaszcza, że elektorami zosta­
ły osobistości niczem nie związane z zie­
mią krakowską. Część wyborców ura­
żona tern. że m. in. nie zdołała wprowa­
dzić do Senatu b. senatora Sinka, dała te­
mu głośny wyraz. Na 213 uprawnionych 
do ^losowania, zgłosiło się 211. Wybra­
ni zostali wojewoda poznański dr. Kwa­
śniewski Mikołaj, Lipiński Franciszek, b. 
poseł Kluszczyński i Gwiżdż Feliks, b. 
poseŁ Zebraniu przewodniczył prezy-

Start balonów
w zawodach o puhar Gordn-Bemetta
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dant Kapückî. Jako zastępców wybrano 
Stryieńskiego, przewodniczącego Izby 
Lekarskiej, dyrektora Strojka, dyrektora 
..Portland-cementu“ w Wadowicach Gnr 
dzielskiego i rolnika z powiatu wadowic­
kiego Franciszka Górk-ewicZa.

Warszawa: Zastępcy: 1. Ztlmław Wierz­
bicki, rolmlk; 2. Tadeusz Zenczykowski, no- 
tarjusz; 3. W tołd Gorzeć ho wski, rolnik; Î 
Stanisław Wasiak, prezydent miasta Płocka 
5 Antoni Wawrzyn- seki, adwokat.

Łódź: Zastępcy: 1. ks. Józef Pruchnicki,. c
prcfooszcz powiatu wieluńskiego; 2. Wanda | j

Norymberga
„Niemiecka srfptwrtedt Moskw^“

Norymberga, 15. 9- (PAI)
Dziś przedpokidniem w czasie apelu for- 

macyj S. A. i S. S„ oraz narodowo-socjałi- 
styfcznyoh oddeialów zmotoryzowanych, kan­
clerz Hitler wygłosił przemówienie, określa­
jąc przyszłą rolę szturmówek w ramach ru-

PERŁA UZDROWISK Í LASKICH

jA»rs*zi*nHE-i r-»3tôJ
Tani sezon jesienni od 10 września do 10 griicfnia.

Pczatem 50% zniżka kolejowa przy powrocie.
Bezpłatna prospekty. Bezpłatne prospekty.

Norwid-Neugebauer; 3. Jan Pioiirow ski, rolnik; 
4. Ignacy Nowakowski, przemysłowiec; 5. K. 
Algeer, rzerr cśłnik.

Wilno: Zastępcy: 1. Eugenjusz Daba-
czewski, podiptiłk, k-opien-ttant špitala wojsko­
wego w Wilnie; 2. Mikołaj OsiikowSki, gem. 
brom w stanie spoczynku, działacz społeczny; 
3. Teresa Jaa-o-wa, rolniczka i działaczka spo­
łeczna.

Białystok: Zastępcy: Włodzimierz Bzow­
ski; 2. J. Lachowicz; 3. L. Gutkowski.

Olbrzymi pożar w Warszawie 
Nieobliczalne straty

Warszawa, 15. 9. lei. wł.
W niedzielę w godzinach poDołudniowych 

na Pradze koło dworca Wschodniego wybuchł 
olbrzymi pożar w fabryce tektury sn lołowcowej 
(papy) Lehra i Koszyckiego. Na miejsce po­
żaru przybył natychmiast czwarty oddział stra­
ży ogn -jwej, jednakowo: trie udało się tak 
szybko ognia opanować i straty, dotychczas 
nie obiiczone, są olbrzymie.

Pożat powstał wskutek wybuchu silnika.

Cfeta w Ameryce
Nowy Jork, 15. 9. (PAT.)
Jak donoszą z Wdmington w stanie 

Delaware, dwuch murzynów, oskarżonych 
o próbę włamania oraz o obrabowanie 
ślepego starca, skazano na karę chłosty 
specjalną, ostro zakończoną 9-paiczastą 
dyscypliną, oraz na karę 18 miesięcy wi"- 
4en;a. K„ra ctdosty wymierzona została 
na podwórzu więziennem w obecności 
licznych widzów.

cłm narodowo-socjalistj cznego- Zwracając się 
do formacyj- szturmowy eh, kanclerz powitał 
je jako stałą gwardię ruchu i rewolucji naro-

dowo-socfalistyczrej, oraz oświadczył: „Je­
żeli bolszewickie żydowstwo rzucho ua.ra z 
MCskwy wyraźne pogróżki, to oto cjpowiedź 
niemiecka. N!emcv w ostatnim roku przeszły 
w okres wielkiej wym'anw dziejowej. Wy 
sami SA. i SS. dokładnie to odczujecie w naj­
bliższych miesiącach, gdy po-raz pierwszy 
wstąpią do waszych szeregów po odbyciu 
swej służby tysiące żołnierzy pierwszego 
rocznika armji niem'ocklej, gdv stamtąd, skąd 
my sami przyszliśmy Jawniej, odtąd rok 
rocznie napływać óęd? do ja„ zebrani do 
obrony narodowej niemieccy mężowie.

W tem mi-ejscu kanclerz wyraźnie zapo­
wiedział, że °d,ąd wszyscy młodzi Niemcy 
po odbyc i! służby w kadrach pracy, następnie 
zaś w armji wracać będą SDOwrotem do S. A. 
i S- S. Jesteśmy zdecydowani — oświadczył 
kanclerz z naciskiem, wychować nowe twar­
de pokolenie, nie dlatego abyśmy szukali ea- 
czepki z innymi, lecz by innych aie kusiło du 
zaczepki nas.

N o r y m b e r g a, 15. 9. Teł. wł.
Zwołany z okazji kongresu partji narodfcwo- 

socjakstyoznej do No-rymbe-rgi Reichstag zebrał 
się w niedzielę wieczór celem wysłuchania eks-

po-se kanclerza H-tlera. Już na gemmę przed 
otwarciem pcsiećtzema poczęła się obszerna sala 
wypełniać posłami generabeją, przedstawicie­
lami korpusu dyplomatycznego, oraz przedsta-

W McsKwie o wzorach,

Słowne ubolewanie
Waszyngton, 15. 9. (PAT.)
Sekretarz stanu Hull wyraził słownie 

charge ďaffaires niemieckiemu ubolewa­
nie spowudu obrażliwych słów sędziego 
Brodsky'ego, użytych w czasie procesu o 
zajścia na parowcu „Bremen“. Wyrażając 
ubolewanie, Hull oświadczył zarazem, iż 
Stany' Zjednoczone nie megą ponosić od­
powiedzialności za słowa Brodsky‘ego, 
który nie jest rzeczr "kiem rządu.

nl o s k w a, 15. 9. PAT)
„Prawda“ e dn. 13 bm. zam eszcza arty­

kuł Bronikowskiego o wyborach w Polsce, 
obrazując w nim głównie akcję bojkotową 
stronnictw opozycyjnych- Artykuł stara się 
obszernie udowodnić zwycięstwo bojkutu, 
przedstawiając wybory jako plebiscyt, w któ­
rym większość mas ludowych m.ała się wy­
powiedzieć przeciwko faszystowskim meto­
dom -rządzenia, DTzeciw „rządowi głodu, woj­
ny i bezrobocia“ i przeciw „umów om wojen­
nym z niemieck m faszyzmem“. W wyniku 
wyborów dopatruje się ..Prawda“ upadku 
wpływów i autorytetu „pilsu iczyków, zorga­
nizowanych w B. B-‘ i obrazuje wzrost siły 
i aktywności klasy robotnezei. oraz Endecji, 
występującej przeciw wyborom.

Artykuł dopa ruje się w obecnym rozwo­
ju stosunków w Polsce laleko ocstępującei 
faszyrcneji ustroju Polski. Oraz w rdz. ostrą 
walkę w łonie mtrżuazji na tle „wojenne' po­
lityki sojuszu i niemieckim fasz-yzmem- Wy­
bory. jak twierdzi „Prawda“, podkopały anto-

Irytet obozu rządowego, osłabiły stanowisko 
régime‘u na terenie nnedzvnar Kłowym oraz 
wzmocniły wiarę wszystkich antyfaszystów 
w ic:,i sity. Dc i en ni k zapowiada, że wybory 
powiększą i uwydatnią nazewnatrz „rozbież­
ności między pułków liikowską grupą Sławka, 
a generalską Rydza-Smiclcgo w polityce we­
wnętrznej i' eagraiiicznej“ i. że szykuje się 
nowy program wyzyski1 społecznego w ior- 
mie t. zwo integralnej dełłacji.

Jednocześnie tenże dziennik pisze w arty­
kule wstępnym o „chłopskich rezerwach rc- 
w'olucj powołu'ąc się na iiiformacje „Wie­
czoru Warszawskiego“ o cieżkiem położeniu 
chłopów na Białejrusi i określając je jako 
..wiek kamienny w 20-tem stuleciu w środku 
Europy zachodniej“-

„Journal de Moscou“ z tegoż dnia zamie­
szcza list z Warszawy i karykaturę na tle 
w\ borów „podlanych sosem pułkowników- 
skim“. „List z Warszawy“ maluje sy luację 
w Polsce, tak samo, jak .Prawda“. Konsty­
tucja była zrobiona dla marszałka Piłsudskie­
go, albowiem Prezydent odpowiada w niej 
tylko przed Bogiem i sumieniem, co jest bez 
precedensu .nawet w porównaniu do oołudnio- 
wo - amerykańskich dyktatorów i Hitle-a- 
'lymcMsem marszałek umarł i nie został za­
stąpiony.

Artykuł odkrywa coraz większe kłótnie 
wewnętrzne w łon.e obozu rządowego i 
Uyiendzj, że premier Sławek chc -ł je ukryć, 
zabraniając agitacji wyborczej. Nie dostrzegł 
jednak niebezpieczeństwa ujawnienia wobec 
każdego obserwatora zagranicznego, że ré­
gime zawdzięcza iśtnienre Jwe tylko sile bez­
władności à żp może runąć za łada wsirzą-
śirćniein. „ . .

Keż m obecny w Polsce — pisze „Jour­
nal de Mo»c0u* — opierał się na prawdzi­
wym tub urojonym autory-tecio marsza'ka, 
którego dziś n oma- Regime wszedł w ostry 
kryzys wewnętrzny. Grozi zaciekła i bezna­
dziejna walka o utrzymanie władzy w ręku. 
W kraju rośnie niezadowoien-e. które mu nie 
zdoła oprzeć się rząd epigonów P.łsudskiego. 
Kraj wydał wyrok potępiający obecny regme 
— pisze „Journal de Moscou“.

W identycznym tonie zamieszcza artykuł 
o wyborach w Polsce „Mosc°w Daily News“, 
drugi dziennik, wydawany w Mo$kw;e dla 
cudzoziemców t. zn- głównie dla pracowni­
ków obcych 
Sowietach.

Wszystkie 
dzie polskim, 
d.ząca klika“.

placówek dyplomatycznych w

trzy dzienniki, mówiąc o rrzą- 
używają stale wyrażenia „rzą-

Msrałcr jum mieszkaniowe
Warszawa, 15. 9. Teł. wł.
Jedna z agency.i donosi, że wbrew oma­

wianym ostatnio projektom nowelizacji usta­
wy o ochronie lokatorów, jakakolwiek zmia­
na w moratorjum mieszkaniu wem dla bez-o- 
botnych nie test brana pod uwagę- Z dniem 
31 października po wygaśnięciu letniego mo­
ratorium mieszkaniowego wejdą automatycz­
nie w życie przepisy wstrzymujące eksmislę 
mieszkań jedno i dwu izbowych zajmowanych 
przez bez robotnych no okres do 1 kwietnia 
1936 roku.

W JUGOSLAWE
Białogród. 15. 9. (PAT.)
Dzienniki stoieczne donoszą, że odby­

ły się liczne konferencje, między członkami 
skoalizowancj opozycji i członka mi innych 
ugrupowań politycznych. Jak już poprzed­
nio donoszono, kilkakrotnie podejmowane 
starania o utworzenie jugosłowiańskiej 
unji radykalnej spowodowały wprost ak­
tywności innych ugrupowań politycznych. 
Dzienniki twierdzą, że przegrupowanie po­
lityczne wchodzi w fazę końcową i że 
niebawem wyłoni się możliwość nowych 
kombinacyj i nowych formacyj politycz­
nych- . , .

Zagrzeoski dziennik ..Obzor“ twierdzi, 
że kola polityczne interpretują nominację 
nowych banów w banatach Dunaju i Dra­
wy, jako wyraz stanowczego dążenia rzą­
du Stojaainowieza do prowadzenia bez 
radnych odchyleń jego polityki uspokoje­
nia i stabilizacji życia politycznego.

m mcmoraudum genewskie
Genewa, 15- 9. Teł- wł.
Generalny sekretariat Ligi Narodów ogło­

sił treść odpowiedzi delegacji ab.syńskiej na 
oskarżenia zawarte w memorandum rządu 
włoskiego. W odpowiedzi tei przedstawiciel 
abisynski zaznacza, że jest to jedynie tym­
czasowe stanowisko wobec metod włoskich i 
zapow ada nadesłanie szczególny ej odpowie­
dzi po nadejściu memorandum włoskiego do 
Add:s Abeby i po dokladném zbadaniu zarzu­
tów włoskich przez rząd abisyński.

Delegacja abisyńsk? zarzuca memorandum 
rządu włoskiego zupełną nieznajomość sto­
sunków politycznych i społecznych w Abi- 
syijjl, oraz tendencyjne fałszerstwa stanu 
fal ocznego, gdyż Wiochy zarzucają At 
synił naruszanie układów międzynarodowych 
w chwili, gdy same Je lamia. Mémorandum 
nie stara się przekonać sędz.ów. lecz dąży 
raczej do zbałamucen.a opinii puDl.cznej 
świata. Stale podczas rokowań prowadzonych 
od miesięcy. V lochy a.gumenty swoje prey- 
nofily w ostatniej chwili, aby stronie prze­
ciwnej utrtidnlć odpowiedź i sprawę -prze­
ciągnąć- Co się tyczy kwestii niewolnictwa, 
odpowiedź przytacza rozporządzeń a wydane- 
przez obecnego cesarza., które dowodz.ą o je­
go woli przywrócenia wolności ludzkiej. — 
Utrzymywanie niewolników karane last 
śmiercią przez powieszenie- Na zarzuty wło­
skie, dotyczące stanu bezpieczeństwa na po 
grenłczu abisyós-kiem naieży przypomnieć że 
obszary te zamieszkiwane są orzea ludy ko­
czownicze, niełatwe do kontrolowania i czę­
sto me-udrw x tne dla orra nów pr-rz.adku pań 
6twowego. Pozateon Abisynia uważa cały

obczar kraju aż do mu. i i za swoje teryto­
rium państwowe- Jeżeli Włos stawiają, spor- 
uą zresztą teorję, że abisy isk-e obscary gra­
niczne powinny być uważane za kolonje, nie 
mogą tedy żądać od Abisynii, aby w koio- 
njaci’ tych ponosiła większą odpowiedzial­
ność, niz państwa cui'Opeiskie w kOiOnjacb 
afrykańskich. Jeżeli Włochy zarzucają Abi­
synii naruszan e układów międzynarodowych, 
należy wyrazić zdziwienie, dlaczego zater- 
liie zastosowały układu rozjemczego z 2-gO 
Jerpnia 1928 r. Pozatem Ab.synja nie r.icżc 
być obarczona zarzutem naruszana nietykal­
ności konsularnej i ze swej strony stw er- 
dca, że nie może dopuścić, by konsulaty wło­
skie były nadużywane do celów militarnych 
Memorandum abisyńsk e wskazuje następiue 
na nieustanną wioska dz!ał?ln>ść destruktyw­
ną wewnątrz Abisynjl i simie zametu i nie­
pokoju i kończy oświadczeniem le Abisynia 
w duchu Ligi Narodów I zgouuIe ze swą głę­
boką religijnością i kulturą chrześcijańską — 
ule życzy Vobie nłc innego, jak rychłego za- 
prmmenia o tej kampanii, mające] na celu 
'dobycze teryteriaine I pozbawienie Ala.sy njl 
niezależność- politycznej. Pragnie ona, aby w 
m ejsce starego ducha pu-Jbo-jU : -uryg poli­
tycznych zapanował nowy 4uch snrawiet 
woścl i porozumienia.

W Addis f.be 'a
Pi ryż, 15. 9. Teł. wł-
Havas donosi z Addis Abeby. że nastroje 

ludności abisyńskiej, które przez zarzą'zenia 
przeciwlotnicze uległy prze;ciowemu pogor- 
szeiiikt, sy-stematycziiie stają się znów lepsze.

widefami prasy krajowej i zagrań ozne,. Punk- 
tuaiïrre o gediz. 21 przybył na sale kanclerz Hit 
1er w towarzystw ie Kuoclîa Messa i przewod­
niczącego Reichstagu. Goeringa. Wchodzących 
powitał, posłowie powstaniem z miejsc i pod­
niesieniem dłoni. Goering otwarł .wltyclwmast 
pos.edzerrie i u dziełu głosu Hitlerowi, który wy­
głosił krótkie ekspese.

Norymberga, 15. 9. Teł. wf.
Kanclerz podikreślił najpierw wielkie znacze­

nie faktu, że po wielkich watkach ilaród nie­
miecki doszedł wreszae d-u jedności tak ważnej, 
ze względfl na kryz;-®, jaki przeżywa świat 
wsputczesny. Ta właśnie okol czność musza 
kauclerza do podkreśrcirda bezwzgiędinej watki 
Niemiec o utrzymanie pokoju. Dalej Hitler ob­
szerniejszy ustęp poświęcił stosunkom niemiec- 
ko-liitewslkim, podkreśl- ąc, że naród n em.ecld 
z troską obserwuje ostatnie wypadk. w Kłajpe­
dzie i ostrzega rząd litewski przed konse­
kwencjami. W dalszym ciągu Hi.lei wystąpił 
z ostremi zarzutami pod adresem Moskwy i too- 
inirnteamt, oraz w sposób gwałtowny oskarżał 
żydów niemiedcicli o współpracę z komio,ter­
nem.

Poi ołudn?u Hitler przyjął -na zamku crsa« • 
sním 5 przedstawicieli prasy zagranicznej, 
zwracając się do nich z apelem, aby pisał o 
Trzeciej Rzeszy prawdę. W związku ze stłu­
mieniem spisku ub. roku zarzucano Hitlerów, 
zagranicą brutalność. Dzięki jednakże strace 
niu kilku zbrodniarzy zostały ocalon : setki pra­
wych obywateli, których obrona jest jego obo­
wiązkiem.

Norymberga, 15. 9. Teł. wł.
Reichsiag przyjął dziś jednogłośnie trzy 

ustawy, które wchodzą w życie na drugi dzień 
po gloszę-iiU. Ustawa pierwsza postanawia, że 
barvami narodowe nu Rzeszy są kolory czarno­
białe-czerwo-e. flagą Rzeszy i narodową jest 
swastyka hitlerowska, która równocześnie jest 
także flagą handlową. Forma flagi wojennej 
i flagi służbowe1 zostanie ustanowiona przez 
kar, rte-z a.

Druga ustawa dotyczy obywatelstwa nie­
mieckiego. Postanawia ona, że obyv atelem 
Rzeszy jest ten, kto jest członkiem Rzeszy Nie­
mieckiej i posil da to prawo wedle odpowiedniej 
ustawy. OhvwatelEim Rzeszy może jednak byc 
tylko Niemiec, lub człowiek pochodzenia po- 
krew nego, który jednakże swojem zachowaniem 
udowodni, iż jest skłonny i zdolny do wic-ncj 
służby dla narodu i Rzeszy. Prawo obywatel­
stwa Rzeszy przyznawane będz e przez nada­
wanie listów obyv ate'imlch. Może je otrzy mać 
tylko człowiek, posiadający pchnę praw poi 
tycznych. Wynika z tego, że żyd nie może być 
obywatelem niemieckim.

Ustawa trzecia do+yczy czystości krw.. Po­
stanawia. że małżeicdwa żydów z członkair* 
narodu memięckiego, lub, pok ewnei grapy krwi 
śa zakazane. Zawarte tego rodzaju małżeństwa 
zagrań cą są nie" ażne. Puzamałże iskie i do­
sni,‘ i plc'owe między żydami a członkami na­
rodu niemieckiego lub krvi pokrewnej, są 
wzbronione.

Żydom nie wolno w służcie domowej za­
trudniać obywatelek niemieckich ub rasy po­
krewnej pt, niżej lat 45. Nie w ołno im także 
wywieszać flagi narodowej ntenredkiej, ani wy­
stawiać barw na-oJowych. Wolno im natomiast 
wywieszać naredoiwe barwy żydowskie. Za nie- 
stosowama się do powyższych ustaw nakłanane 
będą ciężkie kary więzienia.

Na poprawę nastrojów ludności wpływa tak­
że s:v stematyerna akcja obronna władz abi- 
syrisídch. Koncentracja wojsk odbywa się w 
dalszym ciągu, aby zapobiec trudnościom, 
zwązanjm e nagłą mobilizacja powszechną. 
Dowódca armji abis.yńskiej Mikael wyje­
chał do wojsk swoich w Osaden.

Ostatnia próba nacisku
Paryż, 15. 9. Tel. wł.
Nawiązując do wczorajszego rzymskiego 

komunikatu oficjalnego w sprawie obrad wło­
skiej rady ministrów, prasa francuska sądzi, 
że g.oźbę wystąpienia Wioch : Ligi Narodów 
należy uważać raczej za ostatnią próbę na­
cisku. Większość jednakże dzienników nie 
objawia żadnej nadziei na pekoiowe zażegna­
nie koniliktu włosko-abisyńskiego 1 rozważa 
następstwa rozbicia się wysiłków pokojowych 
w Genewie. Kilka dzienników zarzuca Lavalo- 
wi, iż nie przewidział, w jak trudnej sytuacji 
politycznej postawi Francję. Niektóre dzienniki 
zwracają się do L;gi Narodów z ostrzeżeniem, 
aby wobec napięcia sytuacji nie stawiała 
kwestji na ostrzu miecza. W związku z tem 
pewna część prasy prawicowej nawołuje An- 
glję do zaięcia stanowiska więcej ugodowego. 
Prasa radykalna wyraźnie odwraca się od 
Włoch podobnie, jak to już Jawmej uczyniła 
większość prasy francuskiej innych zabarwień. 
Jedyme prasa prawicowa w dalszym ciągu 
wypowiada się za sprawą włoską Vi Ab-synji.

Rzym, 15. 9 Tel. wł.
Nawiązując do wczorajszego oświadczenia 

Mussuiiuiego na radzie m:nistrów że Włochy 
nie są skłonne zgodzić się na k:mpromisowc 
roewiazanie kwest." abisyrvsk:?j. ..Corriere 
délia Sera“ p sze. że o ile żądania v-loskie 
me zostaną spełnione Wt'ichv wystąpią z Li­
gi Narodiw- To bidzie wiec ieJvrvm zy- 
skem. laki zdobędą parowie Hnare. Eden i 
towarzysze z ich polityki filo-abisyńskiaj. 
.‘'tani'pa“ donosu że delegacja włoska zmie­
szona b.iła sobotnie posiedzenie Zgromadze­
nia Ligi Narodów opuścić, gdyż Litwinow 
nbiał sobe to forum dla uprawiania pod­
stępnej propagandy El NLedz.vno-odówki. Te­
rać nadeszła dlą Wioch godzina ostatecznej 
decyzji.
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Najbliższe] nocy algierskich Turko* 
sów miał zluzować na trzy dni inny 
pułk afrykański. Z tego powodu pano­
wała tu zrozumiała radość, bo chociaż 
na tym odcinku było narazie spokoj • 
nie, to jednak znacznie bezpieczniej 
jest o dwanaście kilometrów za froir 
łem. Do tego wniosku doszli zwłasz­
cza wczoraj, kiedy patrzyli na skutki 
huraganowego ognia. Nie mogli wprost 
doczekać się zachodu słońca,... ostat­
niego zachodu, jaki mieli podziwiać w 
swem życiu.

Około godziny 5"tej popołudniu 
z pierwszej linji okopów niemieckich 
pomiędzy Langemark, a Bixschoote 
wypełzły białe obłoczki pary. Napęcz- 
niały szybko, zlały się w jeden podłu­
żny, zwarty obłok, spodem zielonawo- 
szary, górą żółty. Ta dziwna mgła, 
ozłocona promieniami zachodzącego 
słońca przepłynęła nad ciemną tonią 
kanału i na skrzydłach północnego 
wietrzyku płynęła lekko tuż przy zie­
mi ku pierwszej linji okopów wojsk so­
juszniczych. Był to widok tak niezwy- 
kły, że Turkosi powychylali głowy, a 
wielu z nich wysunęło się nazewnątrz. 
Ta gęsta chmura zasłaniała ich przed 
strzałami nieprzyjaciół, którzy tym­
czasem również opuścili rowy, acz w 
zupełnie innych zamiarach. Ta złota­
wa chmura stawała się coraz piękniej- 
sza, bowiem słońce ozdobiło ją u szczy­
tu tęczowym szlakiem tak, ze grała 
akordem wszystkich barw.

— Na Allaha! — zawołał jakiś poe­
tyczny algierczyk. — Z takich właśnie 
cudnych puchów w raju proroka bę... 
będ...eche, eche, echechchcheechrrr... 
och! — zakrztusił się, zakasłał długo, 
głęboko, zatrzepotał rękami i runął 
nawznaK do rowu. A za nim spłynęły 
tam pierwsze kosmyki złotej mgły.

Wzdłuż całej pierwszej linji pułku 
Turkosów przebieg odgłos kichania i 
kaszlu tak strasznego, że zdawał się 
rwać płuca na strzępy. Krztusząc się i 
wymiotując, nieszczęści afrykanie wy­
skakiwali z rowów, by uciec coprędzej 
przed potwornem niebezpieczeństwem, 
lecz ogarnięci mgłą, zdezorientowani, 
napół oślepieni przez łzy, cieknące im 
2 oczu strumieniami, rozbiegli się na 
wszystkie strony, Kilkunastu przebdo 
się przez zdradziecką chmurę, dopadło 
kanału, przebrnęło go i’w zabobonnym 
stracnu padło na kolana na widok 
mnogiego zastępu nieznanych potwo­
rów. Tymi potworami byli żołnierze 
w maskach gazowych, Niemcy, gotowi 
już do zwycięskiego marszu. Inni al­
gierczycy gnali prosto wzdłuż swoich 
rowów strzeleckich i, skutkiem stosun­
kowo długiego przebýwania na zaga­
zowanym terenie, ginęli, jak muchy.

Z ogarniętych paniką Turkosów nikt 
nie próbował przeirzymać w rowach 
strzeleckich ataku śmiercionośnej 
chmury. Tacy śmiałkowie byli tylko na 
skrzydłach tego odcinka, wśród Kana­
dyjczyków, a zwłaszcza na drugiem 
skrzydle, wśród Francuzów. Nie oca­
lał z nich nikt. Znaleziono ich później 
skulonych, poskręcanych, obrzyganych 
krwią z pękniętych płuc.

Na prawo, czyli na wschód od „Ma­
łego Everestu“, ale o półtora kilometra 
bliżej frontu znajdowały się zamasko­
wane pozycje ośmiu bateryj francu­
skich i czterech angielskich, w czem 
dwie z kalkuckiego pułku. Tych dwa­
naście bateryj w przewidywaniu ata­
ku piechoty niemieckiej, rozpoczęło 
wściekły ogień zaporowy na linję ka­
nału. Niemców powstrzymało to na­
razie, lecz chmury nie. Zwartą ławą 
sunęła naprzeciw ryczącej artylerji, 
cicha, nieubłagana, złowroga, morder­
cza chmura. Dotarła do stanowisk 
dwunastu bateryj, które kolejno za­
częły milknąć. Konie przeżyły obsługę 
dział o kilka minut, potem tam rów*
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nież nastała cisza śmierci, jak w leżą­
cych opodal okopach nieszczęsnych 
lurkosów. Pierwsze dwie linje tych 
okopów wyłoniły się już z oparów za­
bójczej mgły i Batten, śledzący przez 
lornete przebieg tragicznych wyda­
rzeń ze szczytu „Małego Everestu“, 
ujrzał tam piechotę nieprzyjacielską, 
idącą naprzód lawą, ale powoli, nie­
ufnie.

— Walter, widzisz?! — ryknął, po­
dając szkła przyjacielowi. — I ty 
clieesz pozwolić, żeby oni... Nie było 
rozkazu, co?! A ja mam teraz szta­
bowców wraz z ich rozkazami w... 
Kieruj stąd ogniem, ja zajmę się resztą.

Wybiegł z „obserwatorjum“, po­
gnał nadół do baterji, która też za 
chwilę rzuciła pierwszą salwę i odra­
zu nieźle obramowała cel.

Oczywiście nawet najcelniejszy 0- 
gień jednej baterji nie byłby nigdy za­
tkał szerokiej na ośm kilometrów 
dziury, jaką w zwartym froncie soju­
szników wyrwał pierwszy w dziejach 
wojny atak gazowy, niemniej jednak 
porucznik Batten zaawansował na ko­
mendanta tej baterji, a kapitan Tor* 
rance otrzymał zaszczytną misję 
„wskrzeszenia“ dwóch bateryj, któ­
rych cała obsługa wraz z końmi wygi­
nęła do nogi.

Już nazajutrz, czyli dnia 23'go 
kwietnia przyjechała z Paryża komisja 
chemików. Jej przewodniczący Kling, 
dyrektor laboratorjum miejskiego w 
stolicy osobiście włazi! do ziemianek, 
w których znajdowano najwięcej tru­
pów, osobiście przesłuchiwał ofiary 
ataku, a pod wieczór cała komisja ze­
brała się u stóp „Małego Everestu“ na 
naradę i zgodnie orzekła, że: primo, 
wczorajszy czyn Niemców jest po­
gwałceniem konwencji haskiej z roku 
1899-go,.. secundo, wobec takiego sta­
nu rzeczy sojusznicy nie mogą pozo­
stać w tyle, ale muszą coprędzej przy­
stąpić do podobnego gwałcenia wy­
mienionej konwencji,... tertio gaz, ja­
kiego Niemcy użyli wabi się chlor, czy­
li poprostu CL2,... quarto, chlor należy 
do rodziny gazów duszących, które 
wywołują nietylko takie początkowe 
„odruchy“, jakie tu zaobserwowano, 
ale także „stany chorobowe“, jakto: 
sinicę, nieżyt śluzówek, nfedodmę, ro­
zedmę, martwicę płuc, zgorzel koń­
czyn, zgęszczenie krwi i zapalenia 
powikłane.

UstaMwszy tyle faktów, komisja 
jęła rozpytywać o drogę do najbliż­
szej stacji kolejowej. Zanim jednak 
odjechała, miała maleńką przeprawę 
z Battenem, który przysłuchiwał się 
jej obradom ukryty w pobliskiej zie­
miance.

— Bardzo to pięknie, moi panowie,— 
rzekł — ale co począć, jeśli Niemcom 
przvjdzie ochota jutro znów pogwał­
cić umowę haska? Jak bronić się 
przed gazami?,

— Nad tem właśnie będziemy ra 
dzili w Paryżu.

— A my tymczasem mamy tutaj 
zdychać, jak szczury po truciźnie?! 
— Z właściwym sobie temperamentem 
przymówił szpetnie panom z komisji.

— Pańskie nazwisko, poruczniku?!
— Batten, do usług! len sam Bat­

ten, który wczoraj powstrzymał po­
chód Niemców wgłąb waszej ojczyz­
ny! Gdyby nie ja, wynik tej wojny 
byłby już przesądzony!

W tej przechwałce było tyle racji, 
iż rzeczywiście losy wojny mogły się 
rozstrzygnąć wczoraj. Ale tylko w 
tym wypadku, gdyby Niemcy pchnęli 
w ten wyłom z dziesięć pułków jaz­
dy. Tymczasem ich samych zasko­
czył rezultat próbnego ataku gazowe­
go i zupełnie nie wykorzystali owo­
ców okrutnego zwycięstwa, ograni­
czając się do zajęcia okopów po zni­
szczonej dywizji wojsk francuskich.

Następstwem lokalnego sukcesu 
Niemców było jednak groźne wybrzu­
szenie się ich frontu w stronę „Małe­
go Everestu“. Od północy dzieliło go 
od wrogów nadał dziewięć kilome­
trów. od wschodu niespełna dwa. Po­
mimo to dowództwo odcinka nie cof­
nęło baterji Battena na jakąś nową 
pozycję, za to na miejsce dwuch prze­
trzebionych batalionów kanadyjskich 
przysłano cały pułk Szkotów.

— Acha, to znaczy, że liczą się z 
atakiem Niemców i chcą za wszelką 
cenę utrzymać ten punkt, — wniosko­
wał żartobliwie Batten — bo Szkoci 
przy natarciu są do luftu, ale tego, co 
trzymają, nie pozwolą sobie wydrzeć 
do — śmierci... przez wrodzone skąp­
stwo.

Żartował wciąż, lecz był to szubie- 
niczny humor. W dalszych częściach 
długiego frontu bojowego żołnierze 
mieli słabe pojecie o wypadkach z 
dnia 22-go kwietnia, zatajono przed 
nimi wiele szczegółów tej kieski, ale 
tutaj widziano naocznie skutki pier­
wszego ataku gazowego i strach przed 
jego powtórzeniem obezwładnił wszy­
stkich. Przy lada podmuchu wiatru 
wypatrywano z przerażeniem złoto- 
zielonej chmury gazu i niema1 każdej 
nocy powtarzały się fałszywe alarmy. 
Sojusznicy nie mieli dotychczas ma­
sek przeciwgazowych, a prymitywny 
środek ochrony, jaki zalecano „w osta­
tecznym razie“ budził kpiny, niedo­
wierzanie i gniew na nieudolność che­
mików. Bowiem recepta na ów śro­
dek brzmiała: „Związać parami rogi 
chustki, napełnić ją ziemią obficie zla­
ną moczem i przez tę zasłonę oddy­
chać, przytknąwszy do niej usta. a 
równocześnie zaciskać szczelnie po­
wieki*. Batten osobiście „wyproduko­
wał“ kilka egzemplarzy takich „środ­
ków ochronnych“ i porozsylaf je przy­
jaciołom z innych bateryj wraz z od­
powiednio sprośną instrukcją.

(Ciąg dalszy nastąpi).

JbuMpusm
Jładiową

PONIEDZIAŁEK, 16 WRZEŚNIA 1935 R.

Katowice. 6.30 Audycja poranna. 8,00 Audycja dl» 
szkól 11,57 Sygnał czasu 12,35 Koncert. 13 25 Chwilka 
dla kobiet. 13.30 Płyty. 15,15 Wiadomości giełdowe. 15..«) 
Płyty 16.00 „Lewa wolna": „Szofer winien" 16,15 Po­
pularne utwory poważnych kompozytorów. 16.45 „Roz­
kosze przyjaźni“ — skecz. 17.00 „Mieszkanie wsp0łozes- 
ne". 17,20 Brahms: Trio a-moll na klarnet, wiolonczele 
: fortepian. 18.00 Piosenki. 18,15 Płyty. 18,30 ..Chrobry 
i Wielki“. 13,45 Płyty. i9,35 Wiadomości sportowe 20,00 
Audycja żołnierska <p. t. „Na manewrach". 20.30 Płyty.
21.00 Wesoła audycja muzyczna. 22,00 Koncert symf. 
Ork. P R. 23.15—23.30 Muzyka taneczna Ipiyty). 
Poniedziałek. 16 września.

Warszawa (1339,3 m) 6.30 A ud. poranna. 1315 Kon­
cert ze Lwowa. 15,30 Muzyka lekka (płyty). 16,15 Po­
pularne utwory poważnych kompozytorów. 16.45 „Roz­
kosze przyjaźni", skecz. 17,20 Koncert kameralny z Po­
znania 18,00 Piosenki. 18.45 Muzyka (płyty). 20.00 Aa4* 
żołmerska ze Lwowa. 20.30 Mało znane utwory 'płyty)
21.00 „Wszystko dobre, 00 się dobrze kończy", and. 
muzyczna 21,30 Wieczór literacki z Krakowa. 22.00 Kon­
cept symfoniczny. 23.15 Muzyka taneozna.

Kraków (293.5 m) 6.30 A ud poranne z Warsz. 12,03 
Transm z Warsz. i Lwowa. 13.30 Koncert 2 ipłyt. 15.30 
Piosenki hiszpańskie (płyty). 16.00 Transm. z Warsz. I 
Poznania 17,50 Transm. z Wilna Î Warsz. 18.15 Płyty. 
18,30 Skrzynka dla dzieci 18.45 Balet Czajkowskiego » 
płyt. 19.40 Transm. z Warsz. i Lwowa. 20,30 Recital 
skrzypcowy. 21.30 Wieczór literacki. 22,00 Transm. z 
Warsz 23,15 Muzyka do tańca (płyty).

Poznań (345,6 m) 6,30 Transm. z Warsz. 12.03 Trans­
misje z Warsz. i Lwowa. 13.30 Utwory charakterystycz­
ne i piosenki (płyty). 15.30 Płyty. 16.00 Transm. z War­
szawy. 17,20 Koncert kameralny. 17.50 Transm z WMna 
i Warsz. 18,15 Muzyka polska (płyty). 18.45 Utwory 
skrzypcowe. 19.40 Transm. z Warsz. i Lwowa. 20.30 
Transm. z Warsz. i Krakowa. 22.00 Koncert z Wars» 
23,15 Płyty.

KONCERTY ZAGRANICZNE.

Wrocław (315,8 m) godz. 6,30, 12.00, 16.43, 20.30.
22.30.

Mediolan (221,1 m) godz 13.05. 17.05. 20,40. 2? 15 
Praga (470.2 m) godz. 12.30. 16.30, 20.25 21.20 
Wiedeń (506.8 m) godz. 12,20 16.05, 20.00. 22.ÍO 
Budapeszt (550,5 m) godz. 13.30. 17.30, 20,05, 21 5Ü

WTOREK, 17 WRZEŚNIA 1935 R.

Katowice. 6.30 Audycja poranna. 7-55 Parę tafar- 
macyj 8.00 Audycja dla szkół. 10.30 Transm. „Otwarcia 
Zjazdu Historyków Potekicu". 11.57 Sygnał czasu. 12.15 
Audycja dla szkół: (dla dzieci młodszych). 12.30 Kon­
cert. 13.25 Chwilka dla kobiet. 13.35 Koncert orkiestry 
mandcliodstów tow. im „..Moniuszki" z Wetnowca. 15.15 
Wiadomości giełdowe. 13.30 Płyty. 16.00 Skrzynka P. 
K. O. 16.15 Koncert ork. dętej. 16.45 Cała Polska śpiewa.
17.00 Wielkie -i drobne wynalazki. 17.15 Koncert ftrfcttStry 
P. R 18.00 Recital fortepianowy. ÏS 45 Płyty. 19.00 Felie­
ton sportowo-turystyczny 19.35 Wiadomości sportowe. 
20.10 Muzyka łekka Onk. P. R. 21.15 ..Manon“ — opera 
w 5 aktach J. Masseneta (płyty). 22.30 „Po wakacjach". 
22.45 „Gobi — kolebka życia". 23.15 Muzyka operet­
kowa Malej Ork. P R.

Warszawa (1339,3 m) 6.30 Audycie poranne Ï2.Î5 
Audycja dla szkól. 12.30 Koncert zespołu salonowego. 
15.30 „Po jednej piosence" (płyty). 16.15 Koncert or­
kiestry dętej z Krakowa. 16 45 Cała Polska śpiewa. 17.15 
Koncert orkiestry P R 18.00 Recital fortepianowy 20.10 
Muzyka lekka. 21 15 „Manen“ opera w 5 aktach J. 
Masseneta (w skróceniu). 22.45 Muzyka operetkowa.

Kraków (293.5 m) 6.30 Transm. z Warszawy. 12.03 
Transm. z Warszawy. 13.35 Koncert utworów A. *\e-
telbeya z płyt. 15.30 Płyty. 16.15 Koncert orkiestry dę­
tej Kolej. P. W. 16.45 Transm. z Warszawy. 15.00
Transm z Warszawy. 18.45 Muzyka organowa z płyt.
19.40 Transm. z Warszawy. 23.15 Muzyka do tańca.

Poznań (345,6 m) 6.30 Transm. z Warszawy. 12.03 
Transm. z Warszawy- 13.35 Płyty. 15.30 Muzyka z płyt.
16.00 Tiansm. z Warszawy i Krakowa. 16.45 Transm. z 
Warszawy I Krakowa 18.30 Reportaż z kursu szybow­
nictwa 19.40—22 45 Transm. z Warszawy. 22.45 Swawol­
ny kwadrans. 23.00 Transm. z Warszawy.

KONCERTY ZAGRANICZNE.
Wrocław (315.8 m) godz. 6.30, 12.00. 19.00, 20 .0, 

22.40.
Mediolan (221,1 m) godz. 11.30, 17.05, 19.15, 20.45. 
Praga (470,2 m) godiz. 12.30, 16.30, 20.00, 21.50. 
Wiedeń (SCO,8 m) godz. 12.00. 16.05. 20.15, 22-10. 
Budapeszt (550,5 m) godz. 12.05, 17.30, 21.20, 23.00,

RADJOWY PORADNIK DLA CZYTELNIKÓW 
KSIĄŻEK.

(—) W nowym programie PolsVego Radja 
miłośnicy książek i poważniejszych wydawnictw 
perjodyoznych, znajdą cały szereg audyeyj in­
formacyjnych, które dcnaćLą im nąjfepeze i naj­
bardziej wartościowe dzieła, ukazujące się ma 
rymku księgarskim. Audycje te pomyślane są 
jako poradnik dła czytelników książek, porad­
nik, który nie+yiiko będzie informował, ale rów­
nież ośw.etlat krytycznie novnoétí wydawnicze 
1 wyjaśniał ich znaczenie.

Pierwszą taką audycją jest pogadanka lite­
racka p. t. „Co czytać”, która będzie nadawana 
stole w niedzielę o goA. 19,45. W pogadance 
czwartkowej o godz. 17,50 p. t. „Książki i wie­
dza”, omawiane będą natomiast już nie dzieła 
z literatury piyknej, ale wartościowe książki z 
różnych dziedzin 1 nauki : wiedzy. Trzecią po­
gadanką tego typu jest sobotni feljeton o godz. 
18,30. v którym omawiane bydą najnowsze 
perjodyki ze szczegótnem uwzględnieniem bar­
dziej interesujących artykulgw na rńbne tematy 
historyczne, społeczne, naukowe itp. Ten po­
dział pogadanek n:£wątpliwie zanteresuie słu­
chacza .'adjowegc A więc uwaga: w niedzielę 
omawia się przez radio beletrystykę, w śi odę 
książki naukowe, a w subotę wydawnictwa 
perjodyczjie,



Wynik berliński powíérzony
Polska — Niem:y 0:1 (0:1)

(Od specjatuego sprawozdawcy).

Przed meczem
“V r o c I a w, 15. 9.
Wrocław od wczesnego rana żyl Pod 

wrażeniem spotkania piłkarskiego z Pol­
ską. Liczne pociągi popularne przyby­
wały z różnych stron Rzeszy, lak z Ba- 
warj*, Wirtembergii, Saksonii itd. Ogó­
łem pociągi T'tvJarne przywiozły do 
Wrocławia około 20 tysięcy widzów, 
pragnących oglądać ciekawe spotkanie. 
Z Polski przyjechało pociągami popular­
nemu z Warszawy, Krokowa 1 Śląska 
3 tysiące osób.

W obozie polskiej reprezeoiacll w 
„Nord Hotel“ ruch ojy wiony. Lic’-ai 
znajomi odwiedzają graczy, przyczem 
największe zainteresowanie skupia się na 
Ślązakach Triusiu i Badurze. Nastrój 
naszych „repów" doskoalay, jak również 
humory, nieco smutny wydaje się tylko 
Piec, który przejmuje się ważnością 
sno kania.

W godzinach przedpołudniowych dru' 
żyna polska została przyjęta przez bur­
mistrza miasta Wrocławia, na starym hi­
storycznym Ratuszu, który w chwiïl 
obecnej jest odnawiany. Tu też po raz 
pierwszy nasi przedstawiciele zetknęli 
się z reprezentacją niemiecką, w której 
na pierwszy plan wybija się rosły bram­
karz Jskob. Z zadowoleniem mogliśmy 
stwierdzić, że opanowanie nerwowe i 
spokój jest u naszych daleko lepszy. Jak 
u Niemców', wykazujących duże zdener­
wowanie, podobnie, jak i sferv kierowni­
cze niemieckiego piłkarstwa. Polska dru­
żynę i sędziego Olhscna (Szwecja) przy­
wita! burmistrz półgodrlnnem przemó* 
Wleniem, poczem w imieniu Niemieckiego 
Związku Pitki Nożnej przemawiał p. Lłn- 
nemann. Przyjęcie i powitanie nie prze­
kraczają normalnych form wymuszonej 
serdeczności, widzianych zwykle na oK- 
cjalnych przyięciach. Taki sam ton dai 
się odczuć również wczoraj na przyjęciu 
dziennikarzy pilskich, któn ch podejme 
yvaíá koledzy rfemieccy. Na zebraniu 
tern przemawiał referent prasowy Nie­
mieckiego Związku p. Koch i Gauleiter 
Achtelik. P. Koch zaznaczył, że przykro 
mu jest, iż nie może zrewanżować się za 
wspaniałe przyjęcie w roku ub. w War­
szawie, a to z tego powodu, że większość 
kolegów ii io przybyła do Wrocławia. (?l

Od sarhogo południa do odległego o 
8 km od ndasfa startjonu płynęły tł»my, 
które w większości przesądzały zwycię­
stwo na korzyść Niemców'.

szyto obrońcom i Albańskiemu znowu 
jest gorąco. Od 20 minuty następują 
zmienne ataki z lekka przewagą druży ny 
niemieckiej. Trzeba przyznać, że atak 
Niemców jest bardzo iotny, zwłaszcza 
skrz^dia Lehner » Fath. Koło 25 minuty 
niebezpieczny strzał Lehnera, a w minutę 
potem Fatlia. Naprzeciw Fatha wybie­
ga Albański, bramka jest pusta, Fath mi­
ja polskiego bramkarza, strzela i zdaje się, 
że piłka już ugrzęźnie w naszej bramce, 
ale przytomny Doniec w ostatnim ułam­
ku sekundy wyprowadza ja szczęśliwie 
w pole. Następnie przez kiika minut 
zmienne atak? znowu z lekką przewagą 
Polski. W 33 minucie po ataku Polski 
Piłkę odbiera obrońca Haringer, podaje 
Gramiichow i, przez Kintziingera do Coh- 
nena, a ten nieuchronnie strzela do poi- 
skiej bramki

Stan IKleEla Niemiec
Zespół polski mimo niepowodzenia, 

nie jest zdeprymowany. Stara się grać 
dobrze, często atakuje i chwilami jest na- 
wrct bardzo groźny. Pierwsza połowa 
gry upływa już do końca przy zmien­
nych sytuacjach. Najlepszym do przerwy 
z drużyny polskiej była para obrońców, 
która niejednokrotnie wykazała dużą 
przytomność. Wasiewiez początkowo 
starał się trzymać Cohnena, ale udało 
mu się to tylko przez chwilę. Szerfke na 
środku naogól zadowolił. Drużyna nie­
miecka, jak to już powiedziano, bardzo 
lotna, chwilami gra ostro. Stan faulów 
do przerwy 7:3 dla Niemiec, kornerów 
3:3.

Po przerwie bez 
zmian

Wybiegające po przerwie na boisko 
drużyny witają gromkie oklaski publicz­
ności, a zwłaszcza liczna kolonia polska 
głośno wywołuje poszczególnych graczy 
polskich. Sędzia Olhson daje gwizdek 
do rozpoczęcia drugiej połowy meczu. 
Piłka dostaje się do Kisielińskiego, który 
ją jednak gubi. a Goldbrunner poüaje 
bardzo ładnie do Cohnena, którego ostrv 
strzał w bardzo ładny' sposób broni w 
ostatniej sekundzie Albański na róg. Leh­
ner centruje ładnie na środek pola kar 
nego. Albański ryzykownym wybiegiem 
piąstkuje piłkę w pole. Podanie Gramii- 
cha odbiera Fath i kieruje piłkę do Coh- 
Tiena, jednak znowu odważny' Albański

wybiega i odbiera Cohnenowj piłkę z no­
gi. Podkreślić należy, iż do ostatniej 
Por- Albański pokazał się z jaknajlepszej 
strony. Liczne jego wybiegi, robinsona- 
dy i dalekie wykopy budziły zachwyt 
publiczności, która gorąco każdą jego ak­
cję oklaskiwała. Skolei Kisieliński prze­
łamuje się przez linję Pomocy niemieckiej 
i dopiero Haringer stopuje jego przebój. 
Wykop Haringera wyłapuje Dytko i bar­
dzo ładnie wysuwa Pieca, którego cen­
tra wychodzi na aut. Niemcy w dalszym 
ciągu są przy piłce, a Martyna Podaniem 
w tył do A'bańskiego ratuje groźną sy­
tuację pod bramką Polski. Publiczność 
dopinguje bardzo silnie swych pupilków, 
posługując się przytym różnemi instru­
mentami pomocniczemu m. rn. trąbkami 
sam-ocLodow-eur.ii. Artur, który w ogóle 
okazuje się najsłabszym graczem nasze­
go ataku, gubi piłkę w bardzo dogodnej 
sytuacji prze niepotrzebny drybiing. Le­
wo skrzydłowy Niemiec Fath podaje ład­
nie do Cohnena, ten przenosi piłkę tuż 
ponad poprzeczkę. Wykop Albańskiego 
dostaje się znowu do Cohnena, ale p:łkę 
gracz ten traci. Nareszcie Artur pocią­
ga piłkę pod bramkę niemiecką i podaje 
do Giemzy, który bardzo ładnie strzela, 
jednak Jacob jeszcze ładniej broni. Dru­
żyna polska jest obecnie częściej przy 
Piłce niżeli* gracze niemieccy jednak atak 
nasz jest zbyt słaby, by mógł zdobyć się 
chociażby tylko na wyrównanie. Z t^gc 
powodu też potnie nacza ogranicza się do 
grv defenzywnej. by chociaż w ten spo­
sób przeszkodzić Niemcom w uzyskaniu 
dalszych bramek.

£nów Piłka dostaje się do Artura, 
tenże podaje bardzo ładnie Szerfkiemu, 
lecz Haringer niemiłosiernie atakuje na­
szego gracza i odbiera mu ją. Podanie 
jego du Lehnera odbiera Wasiewiez, jed­
nak traci piłkę do przeciwnika. W na- 
stępnej chwili Dytko zabiera Lehnerowi, 
poda.ę do Pieca, a ten Szerfkemu i zda­
wałoby się, że nareszcie pożądane wy­
równanie nastąpi, jednak niestety -trzał 
jego idzie na aut. Wykop Jacoba dostaje 
Sie do ataku niemieckiego, jednak akcja 
jego nie przynosi żadnego skutku. Mecz 
zbliża się ku końcowi. Wogóle odnosi 
się wrażenie, jakoby obie drużyny zre­
zygnowały z dalszej wałki, a gracze Po­
suwają się ospale po boisku. Ostatnie 
minuty gry faktycznie nie zmieniają wy­
niku i spotkanie to kończy się po bardzo 
ciekawym przebiegu wynikiem 1:0 dla 
Niemiec.

Po wyniku wrocławskimPierwsza w biega na boisko drufyna 
Polska, w;tana niemilknącemi oklaskami. 
Następnie drużyna niemiecka. Następuje 
odegranie hymnów narodowych, poczem 
Przed sędzią, p. Olhsonem Martyna (Pol­
ska) i Colinen (Niemcy) wyiosowują roz­
poczęcie gry. Zaczyna Polska. Po pie; w- 
szych denerwujących minutach Pitkę do­
staje Giemza, który Podaje ją Piecowi, 
a ten strzela na bramkę Niemców tuż ko­
ło słupka ï świetnie ustawionego Jacoba.

Gra przenoś; się na stronę Polski i 
Cohnen strzela, jednak jeden z obrońców 
wybija fJikę ra kor ner. Po rzucie z °- 
Eo Martyna wybija piłkę w pola, gra 
przenosi sie na środek. Powoli mija zde­
nerwowanie. Groźny atak Niemców, 
bardzo lotny Cohnen strzela, jednak A.- 
bański broni pewnie. Szybki atak Niem­
ców zagrywn w tym okresie gry Lehne- 
rem. lew oskrzydlowym, który kilkakrot­
nie swojem Prowadzeniem Po linii i do- 
skonałemi centrami sprawia naszej obro­
nie v iele kłoooió\v. Ale tak Martyna, 
jak i Doniec zupełnie dobrze wywiązują 
się z zadania. W 7 minucie Kisieliński i 
Artur inicjują niebezpieczne poc:ągnięcie 
po-* bramkę N’emcôw, a p:!ka. Przenie­
sień na prawą słrooę do Pieca. k"ńczv 
się s^rZî-feui teco o=f>ł*l*ego. niestety 
niecelnym. Za chwi’ę po wykopie bra n- 
karza znowu kombinacia Artur—Kisieiń- 
ski zakończona strzałem Jacoba. 9 i 10 
minuta przynoszą groźne ataki na bnin­
kę polską. Za chwilę gra na środku. Pił­
kę dostaje Szerike i. powoli Polska do­
chodzi do głosu. Kilka ataków bez skut­
ku, m. in. strzał Pieca oraz dobra k^mbl- 
racia Szerfke — Giemza. Ale w chwilę 
rotem Niemcy już są przy piłce, a na­

Na marginesie powyższego spętania pod­
kreślić należy w pierws ym rzędz e doskonalą 
taktykę hnij defensywnych Polski, przyczem 
linje te otrzymały pierwszorzędne wskazówki 
trenera P. Z. P. N p. Otta, który pouczył po­
szczególnych graczy, jak należy obstawić gra­
czy idem., by ci nie dochodzili do głosu. Na 
plan pierwszy w drużynie polskiej wybijali się 
Martyna, Albański, Dytko. Giemza, Piec i Ro­
mee. Bardzo sir bym punktem naszej drużyny 
był Szerfke, który absolutnie nie nadaje s*ę na 
tak odpowiedz.a!ne stanowisko, jak miejsce 
kierownika napadu. Również Aivur, kióry na 
meczu z Jugosfewją zabłysnął jako nieprzecięt­
ny talent pilkartíki, zav iódił kompletnie, a przc- 
dtwszyrfkiem zaprzepaścił 2 wspaniale okazje do 
zdobycia bramek, izerike grał najmniej o całą 
klasę słabiej od Goda, którego grę mieliśmy 
możność obserwować r ^ ostatnio odbytem me­
czu treningowym w naśrej reprezentacji do 
Wrocławia. Kisieliński tał samo jak na meczu 
z Jugosławią miał szereg okazji do zdobycia 
bramki, jednak szczęście tym razem go zupeł­
nie opuściło.

Drużyna niemiecka rozczarowała licznych 
zwolenników p tkactwa. Atak, który miał być 
rewetacją, składał się bowiem z pięciu solistów, 
w zupełności zawiódł pokładane w nim nadzie­
je. Wyrobu on wprawdzie ped bran, są Połsk. 
niejedną sy:nację bardzo groźną, jednak żade.i 
z napastników niemieck ch nie zdobył się na 
Skuteczny strzał. W głównej mierze do wyjąt­
kowej niedyspozycji strzałowej całego ataku 
Niemiec przyczyniło się estre tempo gry, nada­
ne od samego początku przez drużynę niemiec­
ką, Dore w konsekwencji nie zezwo’iło na od­
powiednie przygotowanie się do plasowanych 
strzałów. Na wvró/n:eme z drużyny niemiec­
kiej zasługuje przedewszystkiem Goldurunner, 
dalej Grami ch î, Haaringer i Jakob, pozatern 
z ataku prawa strona Lehner — Lens. Fatli 
miał bardzo słaby dzień, a Siefling wogóle nie 
Möchcdzil do głosu.

Nadm enlć należałoby jeszcze o doskonalej 
kondycji drużyny polskiej, która do astaitniej 
minuty wytrzymała ostre tempo, jakie Niemcy 
dyktowali.

Po meczu udało się naszemu specjalnemu 
wysłannikowi uzyskać w; wiady m. }n. z p. 
Małlowem. kierownikiem drużyny polskiej’, któ­
ry cieszy słę bardzo z uz--sitarego wyniku, a o 
drużynie prlskitj wyraża się w superlatywach. 
Specjalnie podobała się mu gra Giemzy, a 
przede wszystkiem świetna »brona albańskiego.

Prezes niemieckiego związku piłl-m sidego p. 
I jinemani jest riemile lozezarowany słabą grą 
dr'żyny niemieckiej, a.zwłaszcza ataku i po­
wiada, że na mecz przecinko Anglji cały napad 
będzie musiał zostać i mieni on.. Z drużyny 
polsk'“i podobał mu się w p:er -szym rzędzie 
Mad zna, a również Giemza i Kotla , czyk II.

Organizacja zawodów szwankowała. Naj­
lepszym dowodem iż nie była ona dobrą, jest 
fakt. że na 10 mhiut .rzed końcem meczu pu­
bliczność wtargnęła na boisko i- dopiero siłą 
mus>ała zostać usunięta. Pozatern boisku było 
ba'dzo śliskie i cfla graczy obu drużyn przed­
stawiało pewną trudność.

* * I
Wynik wrocławski uważać należy za 

dobry. Jest on taki sâm, jak w Berlinie w 
1933 roku. Niemiecki footbal w piłkarstwie 
europejskiem, jest obecnie bardzo ceniony, 
polski zaś znajduje się w szeregu niezwy­
kle przykrych porażek. Porażka wrocław­
ska może być uważana honorową. Może 
nareszcie na niej skończy się zła passa na­
szego piłkarstwa. Że wynik 1:0 jest dla 
nas zadawalający, to chyba najlepiej 
świadczy o nim to, że Niemcy przewidy­
wali rezultat 5:0 dla siebie. Przed me­
czem byli pewni sukcesu, zarozumiali, 
choć wj prowadzała ich z równowagi pew­

ność. i dobre nastawienie graczy polskich. 
Ambicja i chęć uzyskania zaszczytnego 
rezultatu u drużyny polskiej zrobiły swo­
je. Wiemy dobrze, że przed meczem pra­
wie nie było takich, którzyby wierzyli w 
zwycięstwo naszej drużyny. Całą nadzieję 
budowaliśmy na ambicji naszych graezv, 
która miała zastąpić braki techniczne'i 
kondycyjne polskich reprezentantów.

Pisaliśmy przed meczem, że mecz we 
W ocławiu zadecyduje o tern, czy polska 
drużyna weźmie udział w igrzyskach XI-tej 
olimpjady w Berlinie w roku przyszłym. 
Mamy wrażenie, że Polski Komitet Olim- 

■pijski zdecyduje się wysłać naszych piłka­
rzy do Berlina.

Niemcy * Estonia
5:0

W Szczecinie odbył się międzypań­
stwowy mecz piłkarski między reprezen­
tacjami Niemiec i Estonji. Reprezentacja 
Niemiec była drugorzędna, gdyż — j"k 
wiadomo — pierwszy garnitur grał we 
Wrocławiu z Polską. Nie należy jednak o 
tern zapominać, że Niemcy dysponują o« 
gromnym rezerwuarem graczy.

Jak było do przewidzenia, zwycięstwo 
odniosła drużyna niemiecka, która bez 
trudu uporała się z Estończykami, wygry­
wając w stosunku 5:0

Sukces Juniorów
śląskich we Wrocławiu 

SląsK Polsbl - Wrocław 3:1 (2:0)
Spotkanie to rozegrano jako przulmecz mię­

dzypaństwowego spotkania piłkarskiego Niemcy
— Polska, przyczem zakończyło Ję ono niespo* 
ciziew anem sukcesem naszych junjorów. Dru­
żyna nasza zagrała bardzo ładnie 1 odniosła za­
służone zwvcâçstw o. Bramki strzelili Oleś, Po- 
chopłn ] Pazurek.

Mistrzostwa ligi angtclitticl
Sobotnie rozgry-vk: piłkarskie o '"istrzostwoi 

ligi angielskiej przyraosły następujące wyniki:
W pierwszym .kręgu: Arstmai — Sheffield 

W. 2:2. A stor Bilła — Preston N. E. 5:1. 
Blackburn R. — West Bromwich A. 3:1. Bo Wort 
W. — Ewerton 2:0. Chelsea — Leeds Un. 1:0, 
Huddersf etó T. — Derby Co. 1:1. Liverj*oo<l —■ 
Grknsby T. 7:2. Manchester C. — Birr ngharrt 
3:1. MitkMesbrough — Brentford 0:0. Stolce 
C. — Sunderland 0:2. Wolverhampton — Ports­
mouth 2:0.

W d«igim okręgu: Bamsley — Burałey 3:L 
Bjaołspopl — West Ham. Un. 4:1. Bradio"d C,
— Port Vale 1:1. Doncaster R. — Bury 1:0, 
Hiifi City — Charitou Athł. 2:4. Newcastle Un,
— Manchester Un. 0:2. Norwích C. — l eicester 
C. 1:2. Nottingham F. — Swansea T. 2:2. Ply- 
.nouth — Futham 2:0. Sheffield Un, — Tottí i- 
ham 1:1. Southampton — Bradford 3:0.

W Szkocji: Airdrie, ni ars — Aberdeen 3:4, 
‘rbroath — Hamilton 0:1. Ayr Un:ied — He- 
ftrts 1:3. Ce'.tie — Albion Rove. 3 4:0. Dundee
— Cłyde 4:3. DunfennJine — * Jueens Park 2:2, 
H’bernians — Ranger.«: 1:1. Moth,.rwell — St, 
|ohnstone 3:0. Prrtick Th. — K Imurnock 2:0, 
Third Lanark — Queen of South 2:2

Braków - lwów 2:1 (2:0)
Spo*kanie piłkarskie między 'eprezentacja- 

mi obu mias' zakończyło się wygraną Krako­
wa w stos. 2:1 (2:0).

Bramki dla Krakowa zdobyli Habowski i 
Łyko, dla Lwowa Niechcioł

2^ VTfih bije VSarszavs%
w tenisie 4:0

Ostatni dzień meczu tenisowego Zagrzeb
— Warszawa przyniósł ostateczną porażkę te­
nisistom polskim. Pallada ickonał Wittmana 
7:05, 6:4, 6:3. Spotkanie Tloczyński — Kulje- 
wicz zostało przerwane przy stanie 6:3, 5:7, 
2:6, 6.1, 6:6. Spotkania tego gracze nie budą 
już kończyć, tak że ostateczny wynik dla Ju- 
gusłowian 4:0.

JngostcwiQüscÿ lcnłsBci
w Pszcsaiu i Krs-iowie

Poza meczu M. T. K. Zagrzeb — Leg/a 
Warszawa tenisiści jugosłowiańscy odbędą 
tournee po Poisce. Walczą oni 17 bm. we 
Lwowie, 20 bni. w Poznaniu, 22 bm. z Krako­
wem.

Zagrzeb wystąpi w składzie Pallada, Kukuł- 
jevic. Lwów prawdopodobnie reprezentowany 
bi dzie przez Hebdę i Wittmana, Poznań przez 
Wittmana i Spychałę, a Krakó.v przez Tłoczyii- 
skitgo i Wittmana.

*
Perry ożenił 5ie. W Ameryce w miejsco­

wości Harrison odbyl się w piątek ślub pierw­
szej rakiety świata Anglika Fred* F sny zet 
/jnąńą artystką ftlnipwą Yinfion» -

i



W ŁODZI REMIS
PoIsSmb — I ď ‘iwffli ? : 3 (0:3)

Drugie spotkanie międzypaństwowe, ro­
zebrane w Łodzi, cieszyło się oibrzymiem za­
interesowaniem- Od samego rana nadciągały 
na stadion tłumy publiczność . W loiacn ho­
norowych zauważyć można było konsula ło­
tewskiego, p. Weisfelda, prezs denta miasta 
inź. Głazka, dyrektora Kalinowskiego, przed­
stawicieli władz i delegata P. Z. P- ,N.

Mmuty do rozpoczęcia gry ciągi ęł.v się w 
nieskończoność. Nareszcie o godzinie 14-30 
wbiegła na boisko drużyna hazemstek Jugo- 
słowiańsk.icn, powitana hymnem narodowym. 
Krótko po niej zjawia się na boisku reprezen­
tacja Łodzi. Rozegrany mecz házeny pomię­
dzy powyższemi zespołem:, zakończył s;ę 
wynikiem 2:1 na korzyść Polek, które okaza­
ły się o wiele groźniejszemd od drużyny mi­
strzyń świata. Hazena iest bardzo ładnym 
sportem, jednak w dzowie nie mogli .c,ę roz­
grzać podczas tego przedmeczu. a dopisro 
pojawienie się o godz. 15 min. 40 drużyny 
łotewskiej na boisku, wywołało właściwy en­
tuzjazm. Tak drużynę łotewska, jak i druży­
nę polska przywitano hymnem narodowym. 
Gwizdek sędziego Frankensteina (Austria), 
oznajmia początek meczu-

»

$E9<nrť no Slciskia
BACZNOŚĆ SPORTOWCY SZOPIENIC!
Miejscowy Komiteł W- F. ł P. W. zawia­

damia, iż próby do P. O. S. odbj wają się w 
każdą środę i sobotę od godz 16-tel na boi­
sku K. S- R- S. Zgłaszać należy się u Instruk­
tora, p. Łatki Pawła-

Również strzelanie o odznakę strzelecka 
przeprowadza się na strzelnicy K. P. W. w 
każdy czwartek, o godz. 16-tel.
STAD JON (MIKOŁÓW) — KSM. KOSTUCH- 

NA 5:3 (2:0)
WALKA (MAKOSZOWY) — KOPALNIA RE­

NER 3:0 (1:0)
06 MYSŁOWICE — K. S. PODGÓRZE 

KRAKÓW 4:4 (1:2).
Zaszszytny wynik dla drużyny mysłowickiej 

z dobrym przeciwnikiem, jakim jest mistrzow­
ski zespół Krakowa w klasie A, kióry będiziie 
bardzo groźny dla Dębu w lOzgryykach o wej­
ście do ligi-.
KS. „32“ PPZYSZOWICE -

KSM ŁAZISKA GÓRNE 5 3 (0:1)
Rezerwy powyższych kl-ubów rozegrały 

mecz w stosunku 1:2.
KS. „27“ ORZLGÓW — KS. PONIATOWSKI 

(GODULA) 3:3 (0:2)
KS. PONIATOWSKI (GODULA) —

CZECHOWICE 4:1 (0:0)
KS. MAŁA DĄBRÓWKĄ — RUCH I-b.

3:2 (0:0)
Spotkanie o wejście do ligi ś^skiej, które 

zostało rozegrane w Maiej Dąbrówce, zakoń­
czyło się awanturami. Do sprawy te] powró­
cimy,

Sport w Krakowie
W meczu o mistrzostwo klasy A w piłce 

nożnej Garbarnia — Nadwiślan 4:1 (2:0).
Krowodrza — Cracovia 3:1 (1:1'
Makkabł — Legja 3:0 (2:0).
Zwierzyniecki — Wisła 1:2 (1:0).

Drolsne wiadomości sportowe
Mistrzostwa tenisowe Węgier. Międzynaro­

dowe mistrzostwa tenisowe Węgier zrkmiczyty 
się zwycięstwem czeskich tenisistów. W grze 
pojedynczej panów nrstrzos^wo zdobył niespo­
dziewanie Czech Hecht, bijąc w finale łatwo 
Gabrovttsa 6:3, 6:4, 7:5. Grę podwójną panów 
wygrali Czesi Hpcht-Cejnar, bijać Węgrów bra­
ci Dallos 7:5, 6:0, 9:7. W grze po’ed>ik’e| 
pań pierwszą była Niemka Hammer, bijąc Wę­
gierkę Sarkany 4:6, 6:4, 6:3. W grzw podwój­
nej pań miSirzostwo zdobyła para węgierska 
Schreder-Baksi, bijąc Sas-Szerkay 5:7, 6:3, 6:3. 
W grze mieszanej mistrzostw'' zdobyła _ para 
Schieder-Szigeti bez walki ,gd>ż Hecht i jego 
par,nerka Okolicsany musieli wyjechać.

Lwowski K E. i Legii (Warszawa; walczą 
w finale mistrzostw Polski. W najbliższych 
dniach miał być rozegrany we Lwowie mecz 
tenisowy Śląsk — Lwów i połączone z nim pół­
finałowe spotkanie o drużynowe mistrzostwo 
Po.ski m ędzy Lwowskim K. T. a katowicką 
Pogonią. Drużyna śląska, wobec niemożności 
wyjazdu Tariowskiego, który zachorował ostat­
nio, zrezygnowała z wyjazdu i oddała purkty 
walkowerem, a zawody międ/ym astowe odło­
żyła na rok przyszły. Wobec powyższego nie­
bawem rozegrany zostanie ostateczny final o 
drużynowe mistrzostwo teniswe Polski miedzy 
l wowskiawi K. T. a zeszłorocznym mistrzom, 
■warszawską Leg.ą.

POGRZEB ZASŁUŻONEGO SPORTOWCA.
W piątek odprowadzili sportowcy poznań­

scy na wieczny spoczynek b- kierou mka wi­
dz.aiu młodzieży KS. Warta, śn- Seweryna 
B:lsk ego. który przez kilka lat kierował od- 
dzialtm, wychowując szereg młodych pmk ■ 
rzy Gdy zorowie odmówiło mu siły. musiał 
zrezygnować z pracy w klubie- Choroba co­
raz większe czyniła spustoszenia w młodym 
jes^c e organizmie i ostatecznie spowodo­
wała zgon. bardzo miłego i powszechnie łu­
bianego działacza spoirtowego. Pogrzeb jego 
był wielką manifestacją poznańskich piłka­
rzy. Niech odpoczywa w prkojuJ

Pierwsze minuty gry wykazują małą prze­
wagę naszej drużyny, a już w 7 minucie Na­
wrot ma okazję do uzyskania prowadzenia, 
jednak przenosi piłkę z odległości 4 mtr.

Wogóle należy zaznaczyć, że Nawrot nie 
był tym kierownikiem napada, jakiego dru­
żyna potrzebowała. Podczas całego meczu, 
metylko, że nie oddał ani jednego skuteczne­
go strzału na bramkę, ale nie mógł nawiązać 
kontaktu z resztą naszego ataku W 15 minu­
cie nastąpi! błyskawiczny atak drużyny ło­
tewskie, a z centry Siinesa Peterson uzyski 
je prowadzenie, przyczepi Piasecki nie byt 
zdolny interweniować, bowiem obrońcy 
przeszkadzali mu wyraźnie-

Na widowni konsternacja. Ogromne nieza­
dowolenie z Nawrota, który gra beznadziej­
nie. W 27 minucie bardzo niebezpieczny atak 
Łotwy. Po wykopie obrońcy Vernes centruje 
do środka, a śroukowy napastnik strzela. 
Piasecki robinsonuje, ale pitka pod nim do­
stala się do s;atki.

2:0 DLA ŁOTWY.
Na widowni jeszcze większa konsternacja. 

Od tej chwili niezadowolenie widowni wyra­
żone cos taje nietylko pod adresem Nawrota, 
ale także Piaseckiego, który wdocznie za 
bardzo był zdenerwowany doniosłością roli

Kraków — Śląsk 4:3 (0:3). Śląsk w 
składzie: Ziaja, Klein I, Klein II, Scholz,
Pośpiech, Piechula, Baron, Gładki, Szulik, 
Dyrna i Lempke. Kraków: Forkasz, Son­
nenschein, Ritterman I, Ritterman II, Dy­
lewski, Lubowiecki, Pirowski, Marek, 
Sycz, Dala i Dudkiewicz.

Zaraz z miejsca ślązacy ostro zaatako­
wali, przyczem okazali swą wyższość 
techniczną, przesiadując przez całą pierw­
szą połowę gry pod bramką przeciwnika. 
Pierwszego gola w 30 m. strzelił dosko­
nały gracz śląski Szulik, następnego Gład­
ki, po pięknej kombinacji z Szuiikiem. W 
chwilę później Szulik podnosi wynik do

Rozegrany w dniu wczorajszym w Pa­
ryżu międzypaństwowy mecz lekkoatle­
tyczny Francja — Niemcy, zakończył się 
sromotną porażką gospodarzy. Niemcy 
wystąpili do zawodów tych z drużyną od­
młodzoną, wycofując ze swego składu zna­
nych zawodników Weimanna, Weinketza, 
Dessekera i innych. Zmiana drużyny wy­
szła tylko na dobro lekkiej-atletyki nie­
mieckiej, bowiem wygrała ona w wysokim 
stosunku 102 pkt. na 48 pkt.

Poszczególne wyniki: 100 mtr.: 1)
Borchmeyer 10.8 (N); 2) Leihum (N); 3) 
Dondelinger (F); 4) R. Paul (F). 110 m.: 
płotki: 1) Wegner (N) 15 sek.; 2) Wel­
scher (N) 15.5 sek.; 3) Sempe (F) 15.6 
sek. 20Ö mtr.: Hornberger (N) 22 sek.; 2) 
Schein (N) 22.4 sek.; 3) Guilez (F) 22.6; 
4) Skawińsky (F). 800 m.: 1) Lang (N) 
1.53.6 min.; 2) Fink (N) 1.53.6 min, ; 3) 
Petit (F) 1.54.6 min. Wdał: 1) Leihutn 
(N) 7.4.4 m.; 2) R. Paul (F) 7.11; 3)
Heim (F) 6.94.4; 4) Biebach (N) 6.80.
400 m.: Hanmann (N) 48.6; 2) Henrich

reprezentanta- Wreszcie w 30 minucie N 
wrót opuszcza boisko, a miejsce jego zajmi 
je Smoczek. Gra odrazu zyskuje na warte 
ścL Na-stępuje większe zrozumienie w ataki 
rozumne podania i skuteczna inicjatywa, jed 
nak stan 2:0 utrzs mujc s-ę do przerwy.

Po przerwie za Piąstek ego w bramce wy­
stąpił Keleir. W drużynę- wstąpił nowy duch. 
K.lka chwil po rozpoczęciu gry Riesuer wy­
grywa piękny pojedynek z Vernersem, cen­
truje do środka, piłkę dostaje Borowski, na­
stępnie Smoczek, ten strzela ze skutkiem.

2:1 DLA POL sKI
Na widowni emocja. Liczne nawoływania 

„Polska tempo“, bardzo budująco wpływają 
na nasz atak. tak, że w 2 minuti' potem Mal­
czyk wyrównuje

2:2
Była to 19 minuta- Na widowni radość nie 

do opisania. 13-tysięczny tłum dopinguje na­
dal polską drużynę, domagają sie zwycięstwa, 
ale Łotysze nie próżnują i w chwilę potem 
Vitris lokaje piłkę w bramce Pclski.

3:2 DLA ŁOTWY
Wśród publiczności daje się zauważyć 

pewne rozgoryczenie. Ale Polska zrywa się 
do ataku i wreszcie Borowski strzela upra­
gnioną wyrównującą bramkę.

3:0 dla śląska. W 14 min. sędzia usuwa 
z boiska Śzulika, za rzekomy faul. Po 
przerwie ślązacy grają w dziesiątkę, jed­
nak dobrze, może tylko zbyt ostro. Sędzia 
usuwa z boiska ślązaka Barona za faui. 
Goście są rozgoryczenie na sędziego 

W pewnym memencie Marek strzela, pierw­
szą bramkę dla Kłakowa. Następnie Dala 
strzeli drugą bramkę, a Ritterman wyrównuje. 
W pewnej chwili Dylewski bez powodu uderza 
w twarz Piechotę, za co sędzia usuwa go z 
boiska. W trzeciej minucie przed Jkońcem 
Ritterman II ústila wynik dnia, strzelając czwar­
tego gola Sędziował beznadz-einie p. Loewen- 
stein. Widzów oikrlo 300.

(F) 48.8; 3) Heimle (N) 49.22; 4) Bois- 
set (F) 49.9. 1.500 mtr.: Scheumburg (N) 
3.53.4; 2) Normand (F) 3.57.6; 3) Stadler 
(N) 4.02.6; 4) Messner (F) 4.05.8. Kula: 
Welke (N) 15.85; 2) Stock (N) 15.64; 3) 
C. Duhor (F) 15.11; 4) L. Duhor (F)
14,72. Tyczka: 1) Müller (N) 3.90 m.; 2) 
Ramadier (F) 3.75 ni.; 3; Schulz (N) 3.70 
m.; 4) Vintousky (F). 5.000 m.; 1) Syring 
(N) 15.05.8; 2) Lefevre (F) o pierś; 3) 
Haag (N) 15.15; 4) Rochard (F). Oszczep: 
1) Steck (N) 69.82; 2) Steingross (N) 
62.63; 3) Gassner (F) 58.39; 4) Dore (F) 
56.85. Skok wzwyż: 1) Gehmert (N) 1.90 
m.; 2) Martens (N) 1.90 m.; 3) Conturier 
(F) 1.85 m.; 4) Puyhourcat (F) 1.80 m. 
Dysk: 1) Hilbrecht (N) 47.79

Dvsk I. Hdhrcrht (N) 47,79. 2. Noël (F) 
47,45! 3. Winter (F) 47,17. 4. Sievert (N) 
13,99. 4X100: 1. Niamey 42 sek. 2. Francja 
43.1 sek. 4X400: 1. Niemcy 3.16.4 min 2. Fran­
cja 3.17.6 min.

Z powyższego zestawienia wynika, iż Fran­
cuzi nie odnieśli, ani jednego zwycięstwa.

- i«wvw
w Eekktej atletyce 66:97

Odbyte we Lwowie spotkanie rep-ezentaeyj 
lekkoatletycznych tych miast wygrał Lwów.

Lepsze wyniki: 110 płotkami Niemiec 15.2,
5 km. Fialka 15,52. 100 m. Fiszer 11.2 skok 
wzwyż Sierpiński 1,81, tyczka Morończyk 
3,87.

?r*ori w Za&€',in muim
ZAGŁĘBIE — CZĘSTOCHOWA 4:2 (3:1*

Wczoraj w Sosnowcu odbył sie mecz re- 
prezentacyj Zagłębia, contra Częstochowa, 
który ściągnął na stadion Unii około 1.500 
osób- Zagłębie zrewanżowało sie Częstocho­
wie za poniesioną tam porażkę i wygrało w 
stosunku 4:2. Do przerwy zwłaszcza zazna­
czyła się dość duża przewaga miejscowych, 
u których pracowała składnie prawa strona 
ataku: Geiisler, Nowak i Dudek. Po przerwie 
pomoc miejscowych opadła nieco na siłach 
i grała więcej defenzywnie. to też ataki się 
rwą. W tej części gra jest wyrównana, a go­
ście atakują, strzelając niebezo eczn.e. Udaje 
im się też wynik poprawi na 4 2. W repre­
zentacji Zaklębia wyb:jał się przedewszyst- 
kiem obrońca — Zaizycki, pomocnik — Kłos, 
oraz w ataku świetny kierownik Geister oraz 
szj bki i oDTorny strzelec Nowak. Bez zarzu­
tu bronił również w pierwszej połowie Nun- 
ber, a po przerw1 e doskonały Konieczny.

U gości najlepszy bramkarz Krzyk. Bram- * 
ki dla miejscowych zdobyli: Oeisler, Dudek, 
Nowak i Marzec no 1; dla gości: Cichecti 
i środkowy napastnik-

Przedmeciz Sosnow iec — Placówka 2:2.

OSTATNIE WADOMOŚCI SPORTOWE
Makabi — Gwiazda, spotkanie dn żynowe 

w boksie, rozegrane w Warszawie 9:7.
O wejście do ligi grały w Łucku drużyny 

m'gpcuwego P. K. S. i lwowskich Czarnych. 
Mecz zakończył się niespod-- cwaną porażką 
Czarnych 6:2. .Mimo tego drużyna lwowska 
zdobyła mistrzostw o swej grupy.

Werta poznansaa p, zegrata z Polonią byd­
goską 0:2.

Katowicki Klub Tenisów, wygra! w Byd­
goszczy z miejscowym K. T. 5:2.

Mecz lekkoatletyczny Prusy Wschodnie — 
PoUka Północna, rozer miy w Królewcu, za-.,,*,, 
kończy! się w j graną Niemców w stosunku _ 
71:62 i poi pkt.

Łódź — Kalisz, mecz plkarski 3:1. Zawody 
rozegrano w Kańszu

Fiński biegacz Lahti, uzyskał w biegu na 
25 mil znakomity wj nik 2.26,47 gnoz., który 
jest now.ym rekordem świata. Dawny rekord 
dystansu należał do Anglika Green i ustano­
wiony by i przed 22 laty, a wynosił 2,29,29.4 
godz.

Saksoński Okręgowy Związek Narciarski 
powziął ciekawą decyzję, a mianowicie niewy- 
mierzan a i niepodawania d 3 wiadomości długo­
ści skorków narciiTskiich, które nie zstaty uzna­
ne. W sprawozdaniach oficjalnych skoki takie 
markowane będą znakiem plusa.

Prasa węgierska donosi, ie na m ędzypań- 
stwowy mecz tenisowy Polska — Węgry w Ka- 
towiracli, wyznaczony na dzień 20—22 bm., 
ustalona zestala reprezentacja \V< gier w skra­
dzie: Gabon. Szi-getl i Fercnczy. Kierownikiem 
ekspedycji j«st znany gracz węgierski Kehrten g

Nowy rekord światowy w Argentynie. V\ 
Buenos Aires znany zawodnik Jose Rivas ustalił 
nowy rekord światowy w biegu na 20 mil an­
gielskich, uzyskując świetny czas 1,51,11,6 
gedz.

Nowy rekord w biegu nn 4'" 200 m ustano­
wiła drużyna Legji wynikiem 1,32.9.

Spotkanie beksetshie Sokół Poznań — Cu- 
javia Inowrocław 10:6.

W pr/Eorywa i " ' ." rpii
3:4 (0:31

SófjKses ~-D.ua fo-wir-E-ira

NiSMf Francuzów

Trófrcecz kk&MflctfczH?, z Mcncasl
WfociątwISS pkL - Śląsk Polski lOf - ŚDąsk Osobití 69 i kt.

Trójmecz lekkoatletyczny rozegrany w 
dniu wczoiraiszy m w Katowicach nuedzy re­
prezentacjami .Wrocławia, Śląska Niemiec­
kiego) i Po’skieso, zgromadził około 3.000 pu­
bliczności.

Pćtrżcj podajemy w- niki zawodów, a 
szczesólowem omówieniem zajmiemy się w 
dniu jutrzejszym

Bieg 80 mir. płotki pań: 1) Seiffert (Wr) 
12.4. 2) Żmudzińska (Wr) 12.9Ź 3) Peter 13.0, 
4) Kipka 13.0. 5) Orzelówna. 6) Kalażowa.

Bieg 200 mtr. panów: 1) Miith (Wr) 22-8, 
2) Niklis (Śl. N) 28.0, 3) Be do w (Si N) 23.0, 
4) Dyka, 5) Hajduk. Marona zdyskwalifiko­
wany.

Rzut oszczepem pań: 1) Dünnebier 31.34 
mtr.. 2) Winkler (Wr) 27-65. 3) Żmudzińska 
(Wr) 27-38, 4) Si'.;or?anka 26.32 5) Żylków- 
na 26.30, 6) Peter (ŠI N) 25-63. Kwaśniewska 
poza konkursem 40.68 mtr.

Skok wdał panów: 1) Krtschil 7.11. 2) .No­
wosielski 6-73. 3) Günther (WG 6.66. i) Ko:>: 
6.64, 5) Musik (ŚI N) 6.44. 6) Gierig (Si N) 
6-39 metrów.

Pchr. ęcie kulą: 1) Bulst (W •) 14.38, 2)
Praski (Si. P.) 13.72, 3) Bytomski (Si N) 13 30,

4) Żur (Wr) 12.53, 5) Baluch (ŚI N) 1215, 
6) Jankowski (Śl. P-) 11.68 mtr.

Bieg 5.000 mtr.: 1) Har.hk (Śl. P.) i5:54.6, 
2) Pawlak (Wr) 15:56. 3) St-oklosn.sk. (Si- P.) 
15:58. 4) Proks (Si. N.) 16:07. 5) Heb sch 
(Wr) 16:0S 6) Plaski (Śl. N.) 16 09.4 nun.

Bieg 800 mtr.: 1) Rücker »Wn 2.06. 2) 
Wolstc-in (Wr) 2:01-?, 3) R: keczy (Śl. P.) 
2.032, 4) Orłowski (Śl. P.), 5) 1 ornas (Śl. N.) 
u) Weiss (ŚL N.)

Sztafeta 4X100 m.: 1) Wrocław (Kisclilil, 
Günther, Geisler, Maronna) 43.8 s. 2) Ś!ą<k 
Polski (Strojnowsiki, Möller, Dika, Nowosiel­
ski) w czasie 44.8 s. 3) Śląsk N.em. (Kirstein, 
Sobei, Niklis. Danemann). w czasie 45-7 s.

Rzut oszczepem: 1) Stoschek (ŠI. N-) 59.18 
2) Geisler (W) 54 75, 3) Kędz elawa (Ś-P) 54.24 
4) Żuir (V.'r) 53.36, 5) Kinne (Śl. N.) 5154, 
6) Nicszyn (Śl- ?.) 47.89 mtr.

Sztafeta 4X400 mir-: 1) Wrocław (Hil- 
marji, Foerster, Miith. Gaisler) 3.2S.5 min. 
2) Śląsk Niern. (Sobek Weiss. Berg, Nikli*) 
3:35.4 min. 3) Śląsk Polski.

Skok o tyczce: 1) Schneide' (Śl- PA 3-90, 
2) Hartmann (Wr) 3-30. 3) Mucha (śl. P.) 
3.60, 4) Häusler (Wr) 3-40. 5- Orłowski (ŚI.

N.) 3-20, 6) Mocoń (SI. N ) 3 mtr.
110 plotki: 1) Nowosielski 15.7, 2) Sznei- 

der 16.2. 3) K.slmg (Wr) 16.2. 4) Ulrich 'Tl 
N.) 16.3, 5) Lehner (Si- N-) £) Meizke (Wr| 
zdyskwalifikowany za wywróceń,e płotkowi

Skok w,/'wyż: Hartman, Clim el Krtnieke, 
Hausier 178. a wodnic y ci pcdzieiili się pier- 
wszem miejscem. Ostatn ě mie ć. za!ęli pized 
staw c ele Śląska NienV wvn Vtin 169.

Bieg 400 mtr.: 1) Ferster (Wr) 51-0. 2) 
Hdnian (Wr) 51-2. 3) Sobei (SL N i, Kraw- 
czj k (śl- P.) 53.2, 5) Ber (ŠI. N). ó> Ora v 
ski

100 rnrr. pan: 1) Walas ewkzów.w 12.1. 
2) Ortoivska 13.1. 3) Biela (Sl. Op.) 13.2, 4) 
Winkler (V\r) 13.2.

100 irrt*-: 1) Maronna (Wr) 11-2. 2) Niklis 
(Si. N.) 11.3. 3) Mith (Wr) 11.3. 4) Gotzman 
(Si- N.) 11.4. 5) Dyka, 6) S.roinowrki.

Dysk oanów: 1) Jankowsk (Si. P) 39 51, 
Bulst (Wr) 39.11, 3) Praski (Si. P.) 3 13. 4) 
Bytomski (Si. N.) 35-30, 5) Glabi-sch (Si. N). 
6) Günther-

1500 mtr.: 1) Mo tog (Wr) 4.Ï1.2. 2) Orłow­
ski 4.12, 3) Foik (Wr), 4) Rakoczy. 5 i 5) 
K*dla i Frcks |S1. N )

B:^:+:B



członków III .zakonu.
6.30 msza św.
7 za nowożeńców Kałużę ! Musloïôwnç.
7.30 za t Pawła Juraszka i rodziców z obu stron
7 cicha: za t Albertynę iMuslołową.
10.30 do Oj). Bosk. za nowożeńców Switafç J Za­

jącównę

Zjazd Kat. Stow. Kubist
W sobotę i niedzielę odbył się w Pa- 

newniku, pod Katowicami wielki zjazd 
Katol. Stów. Kobiet z udziałem 300 dele­
gatek. Zjazd wybrał nowy zarząd m. in. 
z pp. Niemczykową i dyr. Poradowską na 
czele. W niedzielę celebrował J. E. ks. 
biskup Adamski uroczystą mszę św. Ob­
rady trwały przez dwa dni. Uczestniczki 
zjazdu wzięły również udział w żniwnem 
śląskiej młodzieży katolickiej. Obszerne 
sprawozdanie ze zjazdu ogłosimy w na­
stępnym numerze.

„Inspekcja“ złodziejska w szkołach
W niedz!elę zgłosiły dj rekcjei ieńskiego 

gimnazjum i konserwatorium muzycznego w 
Katowicach, że w czwartek dostali się do 
gmachów szkół nieznani osobnicy, którzy naj­
widoczniej przj pomocy podrobi-or.ych kluczy 
zabrali z Stzaf kilkanaście płaszczy, beretów 
i teczek uczenie. W teczkach znajdowrly się 
dokumenty, książki, nuty itp-

4-letni chłooicc pod samoenndem
Na ul- Piłsudskiego w Katowicach wyda­

rzył się w sobotę popołudniu nieszczęśliwy 
wypadek. Oto przebiegający pizez jezdnię 
4-le‘.m chłopiec Ernest Stodółka, zamieszkały 
w Katowicach, przy ul. Piłsudsk ego nr. 60, 
wpadł pod samochód osobowy Š1. 9111. Chło­
piec doznał silnych okaleczeń głowy oraz ca­
łego ciała. W stanie nieprzytomnym odwie­
si ony został przez szofera do szpitala Sióstr 
Elżbietanek w Katowicach.

Ckradll go w czasie urlopu
Franciszek Jano cha, zam- w Katowicach, 

przy uł. Stawowe] 15, zgłosił tł robotę po­
licii, że w czas'e, gdy bawił na letnisku, wła­
mali się do jego mieszkania złodzieje, któ­
rzy z zamkniętej szafy zabrali drewnianą ka­
setkę, zawierajcą dwa cenne zegarki, jeden 
złoty, drugi srebrny- Wartość skradziony ch 
zegarków określił poszkodowany na przeszło 
500 złotych.

Złodzieje w samochodzie
Przy były do Katowic handlowiec Euge­

niusz Karboński z Częstochowy M. Ogrodo­
wa 18). pozostawił w nocy na 14 bm. przed 
restauracją „Carioca“, przy uł. Stawowej sa­
mochód. Gdy po pewnym czas to lokal opu­
ścił, stwierdził, że w samochodzie byli zło­
dzieje, którzy zabrali mu iesienne palto. W 
kieszeni płaszcza znąjdował się portfel, w 
którym Karboński miał kilkanaście cennych 
nmiruizmatów, starych monet niemieckich.

Z ruchu filatelistycznego
Na moeü zatwierdzonego statutu pr-c/ mfntiferstwo 

PizemystL i Handlu, powstało nowe stowarzyszeni pod 
nazwa: „Zrzeszenie Przemysłowe Kupców Branży Fila­
telistyczne) w Rzeczypospolite) Polskie)“.

W' ostatnim cznsie odbyto się W aine Zebrań e. na 
któreru powołano Zarzad w nastęipującym składzie: pre­
zes p. A. Pacltoiteki, Warszawa, wiceprezesi p. p Z. 
Englert. Warszawa i J. Witkowski. Poznań, delegat do 
WI: dz Rządowych p. S. Salik er. Warszawa, sekretarz 
p. T. Gryże arek Warszawa, ska-brr.k p. Z. Englert re- 
iereitt propagandy krajowej: p. J. Krzyżanowski. Łńdź, 
referent propagandy zagranicznej, p. Fildam-FeUen Byd- 
toszcz. Komisji rewiizyňia: p. E. Riohentat, Warszawa, 
p. Z. Pouners. Przemyśl, p. L. B raj er, Lwów. Do celów 
nowego stowarzyszenia należy: zwa'czanie n:euczc.wej 
konkurencji, walka z fałszerstwami znaczków, propagan­
da Matei ityki przez urządzanie wystaw fil., i t d. Se­
kretariat Zrzeszenia mieści się w arszawie, ul. Z'ata 
26 m. 22.

wstrząsy podziemne w Mysłowicach
W niedzielę w Mysłowicach dały ne 

odczuć poważne wstrząsy podziemne, 
naisilniej w samem śródmieściu. Przy­
puszczalnie. wstrząsy te nastąp.ły wsku­
tek gwałtownego obsunięcia się zwałów 
węgłowych w kopalni. Jak stwierdzono, 
w m'ejscu, w którem odczuwano wstrzą­
sy, znajdują się nleczynne już ganki pod­
ziemne, do których dostęp został zablo­
kowany, Nie jest również wykluczone, 
że w gankach tych nagromadziły s’ę ga­
zy podziemne, które z niewiadomej przy­
czyny doprowadzone zostały dc wybu­
chu. Wskutek gwałtownego wstrząsu w 
niektórych domach pospadały ze ścian 
obrazy, (k)
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Wybór senatorów na Śląsku
P. Lortz wysunął własną listę

W niedzielę odbyło się w Katowicach 
/ «machu Śląskich Techn. Zakładów 
\aukowych zebranie Wojewódzkiego 

K&legjum W3 borczego celem dokonania 
wyboru trzech senatorów, oraz trzech 
zastępców z całego terenu Województwa 
Śląskiego. Województw o Śląskie stano­
wi, jak wiadomo, w myśl nowej ordyna­
cji wyborczej przy wyborach do Senatu 
jeden okrąg wyborczy.

Prawybory celem wysunięcia t. zw. 
elektorów, odbyty się już w dniu 25 ub. 
miesiąca. W wyniku tych wyborów wy­
brano w Wojew. Śląskiem do Wojew. 
Kolegium Wyborczego 133 delegatów 
wszystkich narodowości polskiej. Spo­
śród tych delegatów. uPrawmonych do 
wybierania senatorów, 66 posiada wyż­
sze. 33 — średme i 34 — niższe 
wykształcenie. W Kolegium Śląskiem 
zasiadło: 10 profesorów i nauczycieli, 17 
Przedstawiciel; wolnych zawodów. 5 
urzędników prywatnych. 2 oficerów.

Do sk/a<fc żelaznego Jadwigi Wrzesińskiej 
w Katowicach, pr.zy ul. 3 Maja 13, wchodzili 
od kilku dni nieznani sprawcy przez specjal­
nie w tym celu przygotowany otwór w 
drzwiach ">d podw'ôrza : kradli rozmaite to­
wary żelazne. WrzesińsKa, z mieszkała w 
Katowicach, przy ul. Opolskiej 5. stwierdziła

W lede b. r. dokonano włamania do 
składu Magera w Chorzcwie, przyczem 
skradziono aparaty radjowe, oraz inne 
przedmioty większej wartości. O doko­
nani kradzieży policja podejrzywaia 
niejakiego Jana Franka z Katów ic-*Załęża. 
którego przytrzymano. W czasie bada­
nia Frank wypierał się wszelkiej winy, 
rzucając równocześnie podejrzenie na 
niejakiego Adolfa ChOrzeię z Chorzowa. 
Wobec tego przytrzymano również Cho­
rzele, który stanął przed sądem, oskarżo­
ny o dokonanie tej kradzieży. Na roz­
prawie oskarżony wykazał jednak swoje

4 duchownych, 3 rolników, 16 przemy­
słowców, 6 kupców, 1 publicysta itd.

Na 1-3-3 delegatów" Woj. Kol. Wyb. 
przybyło w niedzielę na posiedzenie wy­
borcze 131 delegatów. Przed rozpoczę­
ciem posiedzenia, które odbyło się z bli­
sko godzinnem opóźnieniem, zagaił po­
siedzenie dr. Dąbrowski. Po zagajaniu 
wybrano komisję, mającą za zadanie wy­
sunąć kandydatów na senatorów.

B. prezes Zw. Powst. Śląskich, p. LOrłZ 
przed posiedzeniem rozdał swoją własną 
liste kandydatów. Na liście tej znajdo­
wały sę, jak nas informują, m. in. pod­
pisy pp. Lortza, Kocura i Cyrana. Lista 
ta jednak z 131 głosów zdobyła zafedwie 
7 głosów. Natomiast absolutną więk­
szość — 124 głosy zdobyła lista komisyj­
na z następującemj nazwiskami:

1) b. sen. Michał Grajek, Katowice,
2) b. sen. Pawelec, Żory,

brak towarów dopiero w sobotę i zgłosiła 
o tern policji.

Wyrządzone przez nieznanych złodziei 
szkody, sięgają kilku tysięcy złotych.

Poszkodowana jest ubezp'eczor.a 00 kra­
dzieży na sumę 40-000 zł- Policja jest już na 
tropie złodziei-

alibi, wobec czego sąd uwolnił go od wi­
ny i kary.

Ponieważ nie było już teraz wątpli­
wości, iż Cliorzeia został fałszywie oskar­
żony przez Franka, władze sądowe po­
ciągnęły obecnie do odpowiedzialności 
Franka za wprowadzenie władzy w błąd.

Frank stanał w sobotę przed Sądem 
Okręgowym w Chorzowie, gdzie po 
Drzesłuchaniii świadków skazany został 
na 4 tygodnie aresztu. Sąd nie zawiesił 
zasądzonemu wykonania kary, gdyż był 
już poprzednio karany.

3) Rudolf Kornke, prezes Zw. Powst. 
Śląskich.

Wyżej wymienieni zatem wybrani zo­
stali senatorami z terenu Wojew. Śląskie­
go.

Zastępcami senatorów wybrano PP.ï
1) b. sen. Kowalczyk, Katowice,
2) dr. WÜim'Jwski, Katowice,
3) b. pos. Hai'ar, Cieszyn. 
Zainteresowania przebiegiem zebrania

Woj. Kol. Wyb. wśród ludności na Ślą­
sku "io zauważono wcale.

Rozpoczęcie kursu ratownictwa
Drużyna Ratownicza Katowice — Centrum 

organizuje k‘irs z .ałcwnicrwa ogólnego I prze- 
ciwgaz' w ego. Kurs prowadzi lekarz oraz wy­
szkoleni instruktorzy. Rozpocznie się on z po­
czątkiem października, przyczem data rozoo- 
częcia kursu zostanie podana wszystkim 
zgłoszonym na kurs.

Na kurs mogą być przyjęte panie, które 
pragną po skończeniu kursu nadal pozo­
stać w szeregach organizacji, celem dalszego 
pogłębiania zdobytych w:adomości oraz pa­
nowie, przyczem szczególny nacisk kładzie się 
na wyszkolenie panów, niepodlegaiącvch obo­
wiązkowi służby wojskowej.

Zniżkowe öiletv do Warszawy
Izba Przemysłowo-Handlowa w Katowi­

cach donosi, że w związku z odbywającą się 
w Warszawie w gmachu Politechniki Wystawą 
Drogową pan Minister Komunikacji przyznał 
osobom, udającym się do Warszawy w czasie 
od 1S do 23 września br. na zwiedzenie tej wy­
stawy także indywidualne 50 proc. zmżni ko­
lejowe. w ten sposob, że przy przejeździe do 
Warszawy każda osoba wykupuje bilet po ce­
nie normalnej, a korzysta z bezpłatnego powro­
tu do miejsca zamieszkania. Ze względu na 
don.osie znaczenie Wystawy Drogowej życze­
niem czynników kierujących zagadnieniem dro- 
gowem jest, by jnaknajwiększa ilość osób, 
zwłaszcza związanych zawodowo z problemem 
drogowym, zwiedziła wystawę. Odnośne za­
świadczenia na indywidualne zniżki (koloru 
niebieskiego) otrzymać mogą osoby zaintere­
sowane w biurze Izby w Katowicach (Pi. Wol­
ność1 12a, pokój 4), w Ekspozj turze Izby w 
Bielsku, ui. PiłsudsKiego 4, oraz w placówkach 
..Orbisu i „Wagorvs-Lits-Cook“. W razie po­
trzeby Izba zaświadczenia wysyła za nadesła­
niem znaczka na opłacenie porta pocztowe­
go.

0 adresowaniu przesyłek pocztowych
Szybkie doręczenie przesyłki oocztowej bę­

dzie zagwarantowane wówczas, jeżeli w adre­
sie podamy obok nazwiska, ulicy i numeru 
dom u, także numer mieszkania, a zwłaszcza 
numer przynależnego urzędu pocztow"go, od­
dawczego, 11. p. Poznań 1, Poznań 5 ito. 1 tak: 
Poznań 1 — obejmuje całe śródmieście, Po­
znań 3 — obejmuje dzielnice Łazarz. Jeżyce i 
Sołacz, Poznań 5 — dzielnicę Wilda, Poznań 7 
— dzielnicę Górczyn, Poznań 10 — dziełu. 
Głowna, Poznań 11 — dzieln. Starołęka, Po­
znań Ib dzieln. Winiary, Poznań 14 — obejmu­
je dzielnicę Osiedle, oraz Poznań 15 — dziełu. 
Ławica. Przesyłki pospi* szn* dla wszystkich 
osób, zamieszka'ych na terenie miasta Poznań, 
dotyczą urząd poczt. Poznań 3.

Wielka kradzież w siadzie żelaza
W KATOWICACH

Włamanie do ,SWy Górniczej“
Złodzieje w restauracji

W sobotę wieczorem włamali się nieznani • wyciągali znajdującą się tam getówkę. Aparatu 
9prawcy do restauracji „Strzecha Gurnicza“ w I te są własnością Związku Inwalidów Wojen- 
Katoirici ch przy ul. Andrzeja 21, skąd zabrn- I nych, który wskutek tego także poniósł straty, 
li kilka koszów rozmaitych wędlin, papierosów, Szkody, wyrządzone „odw ledzinami“ złodziei 
wszelkiego lOdzaju wódek i słodyczy. Pożarem I sięgają kilka tysięcy złotych. Właśc.ciel 
skradli ci sami sprawcy na szkodę Urbaňczy- I „Strzechy Górniczej“ ubezpieczonym był na 
ka aparat radjowy oraz porozbijali majdujące I wypaaök kradzieży na 10.000 złotych, 
się w lokalu automaty do g:er, z których po- |

Fałszywie oslův o kradzież
Z sali sądowej w Katowicach

Komisja ' ' ; w Mysłowicach
przychylnie załatwić żądania obywateli

W ostatnim czasie często porusza’ ś- 
my na łamach naszego pisma rozmaite 
bolączki kolejowe w Mysłowicach, zwra­
cając specjalną uwagę na potrzebę otwar­
cia drugiego tunelu na dworcu mysio* 
wickim.

Na skutek tego w piątek zjechała do 
Mysłowic specjalna komisja Dyr. Kolei 
Państwowych, która, stwierdziwszy 
słuszność podniesionych przez obywatel­
stwo skarg, wydala na rnejscu szereg 
zarządzeń, zmierzających do usunięcia 
tych bolączek .

Przedewszystkiern więc komisja zgo­
dziła się na otwarcie drugiego tunelu i w 
tym kierunku wydala odpowiednie zarzą­

dzenia tak, że już w najbliższych dniach 
po odpowiednim remoncie tunel ten bę­
dzie oddany do użytku publicznego. Po­
nadto komisja postanowiła urządzić dru­
gie zapasowe wejście na perony od stro­
ny ul. Krakowskiej. Wejście to otwarte 
będzie tylko w dnie targowe dla klien­
tów centralnej Targowicy przedewszyst- 
kiem, oczy w iście też dla innych Pasaże­
rów.

Wydanie wspomnianych zarządzeń 
przez władze kolejowe z Katowic należy 
powitać z pełnein uznaniem. Świadczy 
to o tern. że władze kolejowe nie sa jed­
nak głuche na wołania obywateli, (k)

SMAŻ NA SIEI
Czy występy zagadkowego złodzieja?

W ostatnim czasie zdarzają się zagad­
kowe kradzieże sprzętu drogowego z 
z tras kolejowych. W dniu 11 bm. na 
szlaku kolejowym Niedub-'zyce — Ryb­
nik, skradziono tarczę ostrzegawczą 
wyrwano dwa żelazne krążki z urządze­
nia. uruchamia.ącego zapory.

Ponadto na szlaku kzedówka — Rs b- 
niii wyrwał najprawdopodobniej ten sam

sprawca przed niedawnym czasem słu­
pek żelazny od urządzenia zwrotniczego, 
powodując zatrzymanie się dwu poc‘a" 
gów towarowych. Dotychczas nie usta­
lono. czy chodzi tu o sabotaż, czy o Kra­
dzież. Policja wraz z organami służby 
kolejowej zarządziła obserwacje linji ko­
lejowej. lecz. jaK dotychczas- bez żadne- 
go wyniku, (r)

Krwzwa bójka w Załężu
W Załężu, przy ul. Marszalka Focha wy­

nikła w sobotę wieczorem zacięta bójka na no­
że, pomiędzy Henrykiem K., Walterem i Ger­
hardem M., zam. w Załężu. W wyniku bijatyki 
padli na bruk zalani krwią: Jan Grzegorzek z 
matką oraz Henryk Kramarczyk, którzy od­
nieśli po kitka kłutych ram na calem cieJe. W 
stanie groźnym zawieziono okaleczonych do 
szpitala miejskiego w Katowicach. Awantura 
wynikła na tle porachunków osobistyCn. Bójka 
wywołała wielkie zbiegowisko.

Powrót woiska »o Tarn. Gór
W piątek powrócił do Tarn. Gór z ma­

newrów 3 pułk ułanów, oraz 11 p. p. Od­
działy wojskowe z pułk. Żelisławsk:m na 
cze’.s przeszły główniejsze ubce mia­
sta, owacyjnie witane przez ludność 
miejscową. Na Rynku przywitał wojsko 
starosta p. Mierzwa, oraz burmistrz An­
tes. W imieniu wojska podziękował oby- 
v atęlstwu za gorące przywitanie pułk. 
ŻeUsławski. W ko-s/arach uraczono żoł­
nierzy bułkami, kiełbasą i piwem, (zo)

Powrpt rybnickiego bataljomi
W ub. piątek wrócił o godz. 13-tej z 6-it- 

godniowych manewrów rybnicki bataljon 75 
p. p. Po powitaniu na dworcu i udekorowani» 
żołnierzy kwiatami wyruszył bataljon z or­
kiestrą Żaki. Psycbjatrycznego na czźle r.a 
plac do defilady, która odebrał p. major Kuta. 
Następnie udano się do koszar, gdzie korpus 
oficerski urządził dla przedstawicieli władz i 
społeczeństwa skromne przyjęcie, (r.).

055



Nr, 392S — 16. 9- .TV 5fr. fi,P O E O N I As

gszroäolny ' ' ‘ hękz^ popadł w osłod
Wstrząsający wypadek w Piekarach ŚL

Z Piekar Śląskich donoszą: Znajdują" 
Cy się już od dłuższego czasu w ciężkich 
■warunkach życiowych bezrobotny inwa- 
lida Teodor Ryś z Piekar (ul. Mariacka) 
wskutek nędzy i braku Pracy popadł w 
poważny rozstró5 nerwowy, a wres^ie 
w obłęd (manję prześladowcza). Nie­
szczęśliwy człowiek prawie codziennie, a 
szczególnie w niedziele , święta, irzadzał 
pr~ed mieszkaniem raa*ki z^eyowi^ko ł 
przemawiaj bez ładu do licznie zebrane)gawiedzi.

Ponieważ zachodziła obawa, że Ryś 
mógłby sic stać z czasem niebezpieczny 
dia otoczenia swego, na zarządzenie gmi­
ny policja zaopiekowała się nieszczęśli*

wą ofiarą kryzysu i w dniu 14-go 1 wywołał w Piekarach i okolicy wstrzą- 
bm. odstawiła Rysia do 7skîadu Psychja- I sajace wrażenie, szczególnie w kołach 
trveznegr w LubFńcu. Wypadek ten I bezrobotnych, (zo).

Włamanie do kościoła św.
W CHORZOWIE

Barbary
Złodzieje skudli 25 srebrnych wotów

W nocy na niedzielę włamali się jacyś do­
tychczas, nierstalem sprawcy d-o kościoła św. 
Barbary w Chorzowie. Złodzieje weszli przez 
okno i zaczęli plądrować ołtarz św. Teresy. 
Ogółem skradli 25 srebrnych wotów.

W pewnym momencie jednak zostali wi­

docznie przez kogoś spłoszeni, gdyż umknęli, 
nie ruszając niczego z innych ołtarzy.

Śledztwo w tej sprawie trwało przez całą 
niedzielę lecz jak dotychczas, nie ’doiano jesz­
cze świętokradców schwytać

Do przyjaciół ptaków
Zbliża się zima. Zabraknie naszym przy­

jacielem skrzydlatym pokarmu. Aby ptakom, 
głodnym w zimie i w pierwszych dniach wio­
sny przyjść z pomocą, trzeba Już te.-az zbie­
rać o-iipcrwiedmi dla nich pok.rm. Pokarmem 
takim są nasiona np. słonecznika. Ogórków, 
dyni. arbuzów, konopi, marchwi, maku, traw, 
zbóż. jabłek, gruszek, jako też owoce np.: Ja­
rzębiny kaliny, dereniu, bzu. dzikiego wina, 
dzikich tóż. dębu. głogu, lipy, grabu, buku, je­
sionu. klonu, brzozy, olchy, sosny, świerku, 
resztki Jabłek i gruszek- Należy to odkładać 
ra suche miejsce, żeby nie ścieśniało do zi- 
rtn-- Niektóre owoce i nasiona musimy odpo­
wiednio podzielić na części. ZaTzady ogTÓd- 
ków działkowych i cmentarzy dużoby sie 
przyczyniły do ochrony ptactwa, gdyby przy 
weiściu do tych terenów umieściły naczy-.ia- 
w których możnatoy zbierać niepotrzebne, ale 
dla Dtaków pożyteczne nasiona i owoce. Nie­
odpowiednim pokarmem, a szkodliwym dła 
ataków, są wszystkie odpadki roślin trują­
cych, jakoteż nasiona rzepiku, fasoli, gfrttehu, 
wyki, soczewicy, albo kawałki chleba, kar­
tofli, marchwi i inne.

Oralnny w „biedaszyftie"
W jednym z „biedaszybów“ w okolicy Sie­

mianowic zasypany zosiał w sobotę węglem 
10-letni Wojciech Szymoch. zamieszkały w 
Siemianowicach, przy ul. Mickiewicza 1. Nie­
szczęśliwego wydobył na czas brat jego wraz 
-e kilkoma pracującymi w sąsiedztwo Z bezro­
botnymi. Szvmocha przewieziono niezwłocz­
nie do szpitala hutniczego w Siemianowicach, 
gdzie stwierdzono, że -doznał on ogólnych po­
tłuczeń na calem ciele i najprawdopodobniej 
obrażeń niektórych organów wewnętrznych.

Niebezpieczna droga leśna
Jak nam donoszą z Żorów. onegdaj na 

drodze leśne’’ pomiędzy Gotartowicami a 
gminą Rftwień dokonano napadu na tiz.ch 
rowerzystów. Napadu dokonało kilku 
osobniku)w, uzbrojonych w grube laski 
RcAverzystom udało się jednak zbiec, 
przy ozem zostali przez opryszków obrzu­
ceni gradem kamieni. Szczęśhwym zbie­
giem okoliczności kamienie chybiły ceru 
i napadnięci wyszli c^ło z oïresji. Wy­
słana na miejsce zajścia policja, nie za­
srała już sprawców napadu, którzy zbie­
gli w niewiadomym kierunku, (r)

Zamknięcie drogi w Rybnickiem
Do dnia 1-go listopada br. zamknięty 

będzie dla ruchu kołowesro odcinek drogi 
Państwowe! Rybnik — Brzezie. Roboty 
drogowe obejmują odcinek od granicy 
niemieckiej do Kornowacu. Objazd: na
Brzezie i Rybn:k drogą Kontować — Lu­
bomia. (r)

i

Jiemfâa SĄąska
— SEJM ŚLĄSKI w nowym składzie zwo­

łany został jak infoimują na 24 bm. celem do­
konania wyboru prezydjum.

— KONGRES RAD przemysłu górniczo- 
hutniczego na Śląsku odbędzie się 22 bm w 
Katowicach.

- PRZEGLĄD KÓZ W WEŁNO W Cl). Sto­
warzyszanie Hodowców Drobnego Inwentarza, 
Kolo Wetnowiec, organizuje w porozumieniu z 
śląską Izbą Rolniczą, oraz Głów nom Stów. 
S1ąsk:ch Hodowców Drobnego Inwentarza 
przegląd kóz, połączony z premiowaniem. W 
związku z tem wzywa się wszystkich hodow­
ców kóz zrzeszonych, jak i n.ezrzeszony ch do 
©tov ląrkowego stawienia się do przeglądu z 
łrh krzami, capami koźlętami. Przegląd odoę- 
dzie się w środę, dnia 18 wr eśnia br. o gedz. 
13-tej ne placu przed Urzędem Gminnym w 
Welnowcu.

— NOWA KOLONJA OGRÓDKÓW DZIAŁ­
KOWYCH powstanie pnry cmentarzu pa^ti 
św'. Józefa w świetochtowir-iciL Zgłoszenia 
przyjmuje Gnimny komitet Lokalny Funduszu 
Pracy w Świętochłowicach, przy ul. Wolności 
15 w godzinach urzędowych.

— NIEZWYKŁY INCYDENT W LUBLIŃ­
CU. W związku z naszą notatką pod pow. ty­
tułem prosi nas p. Władysław Cupok z Lu­
blińca o wyjaśnienie, że jest już pełnoletni i 
złożył już maturę.

W ZAGŁĘBIU
W caSem Zagłębiu rozpoczęło się już ma­

sowe zwalnia,nie bezrobotnych, zatrudnionych 
przy robotach sezonowych.

Przed uwoma dniami kierownictwo budo­
wy dirogi Włodowice — Kromołów w Zawier- 
ciańskiem zwolniło 84 ludzi, z braku furwu- 
szów. Roboty, rcecz prosta, zatrzymano. 
Równocześnie w całym powiecie przy robo­
tach publicznych ograniczono ilość dni pracy

do 2 w typoflnhi- W Olknskiem TÓwnłeż zwol­
niono 200 bezrobotnych, a akcja pozostałych 
o podwyżkę zarobków (2 zł. na dniówkę) 
również nie dała rezultatu- Wśród bezrobot­
nych, którzy, pracując zbyt krótko, zarobili 
zaledwie na suchy chleb, panuje duże rozgo­
ryczenie i przygnębienie. Czyż można im się 
dziwić?.--

Komisja Wywłaszczeniowa w Zagłębiu
28 bm. rozpoczyna urzędowanie

Jak iuż donosiliśmy, w końcu bież. mieś- 
przyjeżdża do Zagłębia Konysja. Która ma od­
kopać wywłaszczenia gruntów pod budowę 
kolei Siemoń — Czeladź. Konusia ta roz­
pocznie urzędowanie 28 bm- W dniu tym ko- 
hiiaja zjawi się na gruntach włościańskich 
«'Si Rdgożnik, Życbcice i Wojkowice K°m. 
Zarządy gmin Bobrowniki, Grodz'ec i ma- 
gistrat Czeladzi otrzymały zawiadomienia, w 
których dniach i na czyich gruntach komisja 
będzie urzędować. Zawiadom.enia te sa wy­
wieszone w gmachach wymienionych urzędów

gdzie zainteresowani rolnicy win.,i je, skrti- 
pjlatnie przejrzeć. Leży to w ich własnym 
interesie.

Do 18 hm. wszelkie zastrzeżenia przeciw­
ko wywłaszczeniu, czy też uwagi lub życze­
nia można zgłaszać piśmiennie do wojewódz­
twa, w dniach urzędowania komisji przewod­
niczący tejże przyjmować będzie wnioski na 
miejscu-

Bliższych mforrriacyj udzielają zarządy 
gmin, a w Czeladzi, prócz tego. sekretariat 
Związku Rolników7. Plac I-go Listopad a-

m mwG ciiorej
z III pięirn na bruk

Onegdaj wieczorem liczni przechodnie 
na ulicy Kołłątaja w Będzinie byli świad­
kami niezwykłej sceny. Na III piętrze do­
mu otwarło się nagle okno, w którem 
ukazała się postać młodej kobiety. Kobie­
ta spojrzała w dół i, nagle krzyknąwszy 
przeraźliwie, skoczyła.... Z ust widzów wy­
darł się straszny krzyk przerażenia, zda­
wało się bowiem, że kobieta roztrzaska 
się na kamiennym bruku ulicy. W ostatnim

Policjant strzela

momencie jeden z domowników zdołał 
chwycić samobójczynię za suknie i, przy­
trzymawszy chwilę w powietrzu, przy po­
mocy domowników wciągnął do mieszka­
nia.

Jak się okazało, niedoszłą samobój­
czynią jest Chana Kirszbaum, ekspedient­
ka, która od dłuższego czasu cierpi na 
rozstrój nerwowy

w Gbornie własnej
W sobotę o godz. 1 S-tej 25-letni Ta­

deusz Piekarczyk, zain. przy ul. Twardow­
skiego 88 w Krakowie, będąc w stanie 
podchmielonym, wywołał awanturę z prze­
chodniami. Przywołany na miejsce awan­
tury policjant wezwał Piekarczyka do u- 
spokoienia się i pójścia do domu, pijak 
jednak rzucił się na niego, chcąc go roz­

broić. Posterunuowy po dłuższem szamo­
taniu się z Piekarczykiem i gdy ten za­
grażał jego życiu nożem, strzelił do pija­
ka trzykrotnie, raniąc go w klatkę pier­
siową i w rękę. Wezwane pogotowie ra­
tunkowe przewiozło Piekarczyka w stanie 
bardzo ciężkim do szpitala św. Łazarza.

(hw)

Wycieczka śląska w Krakowie
W niedzielę rano przybyła do Krakowa 

specjalnym pociągiem wycieczka ze Šlaska, 
w liczbie 3.000 osób- Wycieczka wprost z 
dworca udała się do kościota. gdzie wysłu­
chała niscy św. oficjalnie dia niej celebro­
wanej przez ks. red- Długosza, który nastę­
puje wygłosił kazanie, podkreślając rehgij 
ilość śląskiego hrdu i jego przyw,azaiiiie do 
katolicyzmu.

Wycieczka meieorp^ąńw 
w Kr akowie

W sobtę ogodz. 7-mej rano przyjecha­
ła do Krakowa wycieczka uczestników 
Międzynarodowego Kongresu Meteorolo­
gicznego w ilości okoio 50 osób. Zwie­
dzała óna zabytki Krakowa oraz ćamc 
i katedrę, zaś wieczorem o godz. 19.2i 
uczestnicy kongresu udali się do Barba­
kanu, gdzie dla zaproszonych gości zorga­
nizowano widowisko rcgjonalne „Wesele 
Krakowskie“. Wczoraj, w niedzielę, goście 
udali się do Zakopnaego, skąd następnie 
wyjadą w okoliczne tereny turystyczne

íhwl

Meteor nad Wieliczką
Około północy w sobotę przeleciał nad 

Wieliczką duży meteor w kształcie kuli 
świetlnej, który spadł na Grabiu nad Wi­
słą (hw)

Cdpusl 0 ^oaUe
\V Mogile, znanej miejscowości odpu­

stowej nad Wisłą, rozpoczął się w nie­
dzielę odpust, który trwać będzie cały ty­
dzień. Już od kilku dni zdążają do Mogiły 
tłumy pielgrzymów, by w klasztorze DO. 
Cystersów adorować cudowny krzyż Chry­
stusa Pana. (hw)

JCtamka Za&ÎçUawska
— KRADZIEŻ NA OCZACH POLICJI. W

ujb s. bo tę tuż obok kom sariatu. przy ul.cy 
3-gc Maja w Sosnowcu niezaam sprawcy do 
konali śmiałej kradzieży rynny będącej wła­
snością Ví ydawnictwa „Palona". Sprawcy 
wyrwali z miru haki : zerwawszy e huuynku 
kilka metrów rynny zbiegli bez śladu.

— WYPLATA KORCOWEGO W CZELA- 
DZL Z dniem dzisiejszym w nugłstracie cze­
ladzkim nastąpi wyulata korcowego z Tc w. 
Czeladź i Saturn, która potrwa kilka dni- 
Wypłata codziennie trwać będzie od godz. 
15-tej do wieczora,

Katastrofa csrrcchsrlcwa w Glsiawni
Na szosie Katowickiej w Giszowcu wyda­

rzyła się w sobotę, późnym wieczorem kata- 
strpfa samochodowa. Oto przejeżdżający tam­
tędy samochód osobowy śl. 2183, prowadzo­
ny przez szofera Maitsymiljana Rokitę, za­
mieszkałego w Welnowcu przy ul. Kościuszki 
85, wywrócił się na ostrym żakiecie do przy­
drożnego rowu. Jadący w nim pasażer nieja­
ki Leopold Moska, 5! -letni hutnik, doznał przy- 
tem »łamania kilku żeber i ogólnego potłucze­
nia. Moskę, zam. również w Welnowcu przy ul. 
Kościuszki 69, w stanie groźnym zswieziom do 
szpitala hutniczego w Welnowcu. Szofer Ro­
kita wyszedł z wypadku bez szwanku

Prrtest przeciwka likwidacji szpitala 
w Czeladzi

W związku z likwidacja S2»itala w Cze­
ladzi, który z dniem 1 października br. ma 
być zwinięty, onegdaj odbyło sie ogólne^ ze­
branie robotników kop. „Saturn“, na którem 
■powzięto uchwałę protestującą przeciwko 
likwidacji- Liczni mówcy w b. ostry sposób 
krytykował1 oszczędnościowe zarządzenia 
Ubezpieczalni, dotoorywane systematycznie li 
tylko kosztem ubezpieczonych i domagali sie 
kategorycznie utrzymania nadal szpitala w 
Cze.adzi.

Wskazywano na nadmiernie rozbudowaną 
administrację, gdzie należałoby prredewszyst- 
kiem oszczędzać. Uchwała ma być przedło­
żona władzom ubezpieczalni.

Bezrobotnym wyjazd do Gdyni 
wzbroniony

Przed dwoma dniami na murach miast 
Zagłębia ukazało się znamienne ogłosze­
nie, a raczej zakaz władz, dotyczący oczy­
wiście bezrobotnych. W ogłoszeniu czyta­
my: „Wszystkich bezrobotnych zawiada­
mia się, że w Gdyni panuje bezrobocie i 
pracy nie można tam znaleźć, dlatego też 
wyjazd bezrobotnych do Gdyni jest wzbro­
niony!“

Ogłoszenie to, a zwłaszcza końcowy 
zwrot tegoż w tTeści jest tak charaktery­
styczne i wymowne, że nie wymaga na­
wet komentarzy.

Oieafo,
tstoada i Łhum

A NOWY SEZON PRACY CHÓRU „OGNI­
WO” W KATOWICACH.

Po wakacjach letnich chór „Ogniwo” roz­
począł swoją prace i donosi wszystkim człon­
kom oraz tym, którzy pragną się zapisać, iż 
lekcje odbywają sa; we w +ork: , piątki o god-. 
19 do 21 w auli Szkoły Wy działowej przy ul. 
Szkolnej. Nowowstępujący członkowie zgła­
szać się mogą codziennie u dyrektora chóru, 
p. Stoińskiego w Instytucie Muzycznym przy 
ul. Teatralnej 7, gdzie otrzymają bliższe in­
formacje i wskazówki. W sezonie nowym wy­
kona „Ogniwo” szereg wielkich koncertów orá­
tory joycu , między łnnemi rownu ż w Filhar­
monii War^vw maju 1936 r. Jaknej- 
liczmojszy przypływ nowych członków — mite 
widziany.

A ..BRAT MARNOTRAWNY”
Najbliższa nowością repertuarowa Teatru Polsfcfego 

będzie znana komedia angielska „Brat marnotrawny** 
Oskara Wilde* a. Poprzednik niezrównanego Sha- 
wa rzuca Wilde w utworze swolr_ table błysk) grotesko- 
wjścI bumom I operującego paradoksami dowcipu, że 
„Brat maruotrs aray” musi bawić 1 podobać się. Daje 
też ciekawa ta komedia olbrzymie pole do pooisu arty­
stom dramatycznym.

Premjeri. od.odzie się w czwartek dnia 19 wrześni» 
o godz. 20-tcJ wtecz. Reżys-ji- spoczy \ a w ręk»ch p. 
Mariana Godlewskiego.

A REPERTUAR TEATRU POLSKIEGO 
W KATOWICACH:

PONIEDZIAŁEK: *. 20 „Załłię la”.
WTOREK: g. 20 Przedstaw, sprzedane.
ŚRODA: g. 20 „Olimpia”.
CZWARTEK: g. 20 „Brat marnotrawny" (premiera}.
A TEATR POLSKI NA PROWINCJI:
RYBNIK: 16 b m. „Krewn akl”.
TARN. GÓRY: 20 b. m. „Krewniak!“,

REPERTUAR KIN:
KATOWICE. Capitol: „Legion nieustraszonych”.

Casino: „Mala mateczka” Colosseum: „To lubir. męż­
czyźni" Rialto: „Bengali” Union: „Ahasver". Dęb na: 
„Pceinka Reiholoow«“ i „Imitacja żyda".

CHORZÓW I. Colo«s-«m: „Dzień wiellcłel przygo­
dy” i ..Ludzie w tunelu”. Apollo: „Rotmistrz von Viert­
le«“ i ..Watka o prawdę”.

SIEMIANOWICE. Apollo: „Powrót Frankensteina”. 
Kameralne: „Cuda w Lourdes”.

MYSŁOWICE. Casino: „WLilka księżna Aleksandra". 
Odeon: „Sprzedany g'os” Hello— „Tygrys Pacyfiku”

RYBNIK. Pałac. „Kobieta szuka miloíol” I „Rumba”. 
Apollo: „Złoto”.

KOPALNIA EMA. Helios: „Noc mlfcćcl" I „Dolina 
trwogi”.

RliDA. Apollo: „Jaka mnlt pragniesz" oraz „Flip I 
Klap wr >gOwię małżeństwa”.

MIKOŁÓW Adria: .-Bal w Savoyu“ i nadprogram.
CHROPACZÔW. Metropol: „Audiencja w Ischlu” t

Pieśń Kozaka“.
SZaRLEJ. Apollo: .Sztandar wolności” 1 Pad I

szoler”.
TARN. OÔRY. NownScl: Niedokończona symfonia”.
U BLINIEC Apollo: Ka-nawal nliotć“
KNLRÓW. śląskie: .Kobiety wola brutali'' 1 „Wróg

kobiet”.

KINOTEATRY W ZAGŁĘBIU
SOSNOWIEC. Za-lęble: „Kaorys Hiszpański". MO- 

inus: „Czarna perła”.
BEBZIN. Światowid: Gra zmysMw”.
CZELADŹ. Czary: „Malowana zasłona" | ,,Mokra 

parada”.
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Przez oïcr.o zapada słoneczko do 
pokoju. W łóżeczku za siatką śpi 
grzecznie mała Hania.

Hau! hau! szczekał biały pluszowy pie­
sek.

— ITau! hau! — szczeknął białv 
pluszowy piesek Bil. — Możebyście 
tak wstali? Co? Śpiochy jedne!

Na małem krzesełku koło łóżeczka

Fifi drapie się po łóżeczku.

Siedziała rriałpeczka Fifi, także z plu­
szu. Obudził ją Bil swojem szczeka­
niem, więc skoczyła na równe nogi

MiS wygramolił się z pod koldr"

Ï nuż sie drapać po białej siatce do 
łóżeczka Hani.

Zobaczył małpkę Miś i zaraz wy­
gramolił sie z pod kołdry, bo Miś zaw­
sze sypiał ze swoją małą panią.

Usiadła i Hania, obudzona hała­
sem, jaki narobili j< 1 mali przyjaciele, 
to znaczy piesek Bil, małpka Fifi i plu­
szowy niedźwiadek Miś.

— A cóż to za hałasy! — zawołała 
niezadowolona. — Bil szczeka od ra­
na, Fifi drapie się po łóżku, a Miś

— A cóż to za hałasy? — zawołała Ha­
nia

mruczy mi nad uchem... Co tc jest za 
zachowanie! Za karę nie wezmę was 
ze sobą na przechadzkę.

Kiedy Zosia pierwszy raz miała iść 
do szkoły, kupiła jej matka ślicznego 
pluszowego niedźwiadka. Niezwyezaj-

Smutno zrobiło się pluszowym 
zwierzątkom, nie chciało się im w do-

...a w wózeczku siedzieli Miś, Fifi i Bil.

mu siedzieć, kiedy słoneczko tak ślicz­
nie grzało, a na spacerze w parku mo­
żna tyle ciekawych rzeczy zobaczyć.

Przyrzekli v, içc wszyscy trzej przy­
jaciele poprawę, obiecali, że już nigdy 
nie będą tak wcześnie budzić Hani.

Za parę godzin Hania szła, pcha­
jąc wózeczek, a w wózeczku siedzieli 
— Miś, Fifi i Bil — trzy grzeczne plu­
szowe zwierzątka.

ny to był niedźwiadek: umiał on mnr 
czeć i to wtedy, gdy się go nacisnęło 
palcem na brzuszku, ale przecież ża­
den niedźwiadek więcej powiedzieć 
nie umie.

Starsza siostra, Marysia, która jest 
już w trzeciej klasie, zaprowadziła Zo­
się do takiego pokoju, gdzie było dużo 
ławek i dużo dzieci. Us;adła sobie Zer 
sia, teczkę położyła przy sobie i pa­
trzy ciekawie dokoła.

Przyszła pani. Rozmawiała z dzieć- 
mi, zapisywała, jak mają na imię i by­
ło bardzo wesoło. Aż nareszcie po­
deszła do Zosi i zaczęła z nią rozina- 
wiać. Zosia wstała w ławce, a kiedy 
wstawała, oparła się niechcąco o tecz­
kę i tu naraz z teczki rozlega się dziw 
ne mruczenie:

— Mrrr... mrrr...
Wszyscy zaczęli się serdecznie

med/Łwiodek

śmiać, bo myśleli, że to Zosia tak 
mruczy.

Ale Pani odrazu domyśliła się. że 
to niedźwiadek. Więc razem z Zosią 
wyjęła niedźwiadka z teczki i pokaza­
ła wszystkim.

Ogromnie się niedźwiadek wszyst­
kim podobał, nawet chłopcom.

Był raz żuk 
wlazł na buk, 
a tam liszek gromad 
zielone liście zjada.
— Chciałbym także spróbować, 
listeczków pokosztować. —*
— Wara ci żuku, 
do listków buku!! —
Biedny żuczek 
wciągnął brzuszek, 
z gtedu marska grały kistki, 
gdy widział, jak jadiy liszki.
A wtem zgjry zleciał kruk, 
dziobem w liszki stuk, stuk, stuki ~ 
Pospedaty wszystkie z buku.« 
Ciesz się teraz, miły żuku!!
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